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NOWY JORK (PAP). — Otwar 
te we wforek wieczorem posiedzę 
nie Rady Bezpieczeństwa miało 
następujący porządek dzienny:
1) Przyjęcie porządku dziennego,
2) Rezolucja Zgromadzenia Gcr.e 
rain ego. w sprawie za,sad regla­
mentacji i powszechnej redukcji 
zbrojeń oraz propozycje dotyczą­
ce zastosowania tych zasad, 3) Re 
zol u c ja Zgromadzenia Generalne­
go dotycząca sil zbrój: . * *•  Varo 
dów Zjednoczonych. 4) '.¿.u wy­
stosowany 31 grudnia ub. r. przez 
przewodniczącego komisji ener­
gii atomowej do przewodniczące­
go Rady Bezpieczeństwa, przeka 
tający ostatnie sprawozdanie ko 
misji energii atomowej. Po przy 
jęciu porządku dz:ennego prze­
wodniczący, delega! belgijski van 
Lagenhove, poinformował człon­
ków Rady o kontaktach jakie na­
wiązano w przeciągu ub. tygod-_ 
nia. aby uzgodnić wspótoy tekst, 
który zapożyczając główne punk­
ty z różnych rezolucji przedłożo­
nych Radzie,“pozwoliłby na skró­
coną debatę, dotyczącą przyjęcia 
rezolucji w sprawie rozbrojenia. 
Tekst ten został odczytany człon 
kom Rady- Jako pierwszy mówca 
zabrał gios delegat Stanów Zjed 
noczonych Austin, który powtó­
rzy! argumenty amerykańskie, iż 
komisja rozbrojeniowa nie powin 
na mieć prawa zajmowania się 
kwestią energii atomowej. Zasta­
nawiając się nad przyczynami 
sprzeciwu Związku Radzieckiego 
wobec propozycji tego ograniczę 
nia kompetencji komisji, delegat 
amerykański wyrazi! przypuszczę 
nie, że widocznie rząd radziecki 
zamierza zgłosić w komisji roz­
brojeniowej nowe propozycje, do­
tyczące broni atomowej. Stany 
Zjednoczone nie mogą tego przy 
jąć, gdyż ich zdaniem prace no­
wej komisji nie powinny być aż 
tak rozlegle i sprawa energii a- 
tomowej powinna być zarezerwo 
wana wyłącznie komisji atomo­
wej. Delegat radziecki Gromyko 
oświadczył, że delegacja radziec­
ka nie może przyjąć propozycji 
Stanó^ Zjednoczonych, by funk 
eje komisji energii atomowej od­
graniczono od funkcji komisji roz 
brojeniowej. Odpowiadając na ar 
gumenty amerykańskie, że komi­
sja rozbrojeniowa powinna się 
zajmować sprawą t. zw. rozbro­
jeń konwencjonalnych, mówca 
stwierdził, że rezolucja Generalne 
go Zgromadzenia z dnia 14 grud 
nia ub. r. nie zawiera niczego, co

Ncv/e rrachnsfowadcie 
iwrfy protestacyjne

PRAGA (PAP) — Jak donosi, 
agencja CTK, przedstawicie’ 
Y.ecboslowacji w Sojuszniczej 
Komisji Kontrolnej w Budape­
szcie wręczył rządowi węgier­
skiemu dwie noty protestacyjne, 
• Icdna z tych not oskarża węgier­
skie’ ministerstwo spraw zagra 
niezriych o mieszanie się w spra­
wy wewnętrzne Czechosłowacji 
z okazji zastosowania dek rei u. 
w sprawie rekwizycji sił robo­
czych. Droga wypowiada się 

rzec i w przeszkodom ze strony 
władz węgierskich przy wykona­
niu układu w sprawie wym:any 
. tidności podpisanego przez Zw. 
Radziecki.

irwało 4 godziny postanowiła, zha
• lać tę sprawę. Rzecznik komisji 
/yjaśnił, że jakkolwiek komisja 

nie zamierza na razie interwent» 
vae u rządu greckiego, to jednak 
;m fakt, :ż komisja postanowi­

ła wdrożyć w tej sprawie wstęp­
ie doehodzołiia powinien «kłonić 
ząd greek: do zawieszenia wyko 

t ania egzekucji do czasu zanim 
’.emisja poweźmie decyzję.

Brytyjskie wojsko i marynarka 
zmobilizowana do walki z mrozem

LONDYN. (BBC obsl. wł) - 
Wojsko i marynarka wojenna 
Wielkiej Brytanii pomagają w 
zwalczaniu kryzysu węglowego. 
Oddziały wojska zostały skiero­
wane do zaśnieżonych okolic ce­
lem oczyszczenia torów kolejo­
wych. uwolnienia ze śniegu i lo­
du" węgla przygotowanego w 
miejscach zsypu do odstawy na 
kolej lub koleją ua miejsce właś­
ciwego przeznaczenia. Marynar­
ka brytyjska pomaga w trans­
portowaniu węgla drogą morską. 
Mobilizacja żołnierzy i maryna­
rzy do walki z zimowym wro­
giem nr- 1 Wielkiej Brytanii o 
kazała się koniecznością- Na 2 3 
obszaru wyspy brytyjskiej elek­
trownie, mimo zastosowania o- 
graniczeń w dopływie prądu, z 
irudem tylko mogły wyproduko-

wprowadziłoby jakieś rozróżnię- 
nip pomiędzy t. zw. rozbrojenia­
mi konwencjonalnymi, a bronią 
atomową. Delegacja radziecka u- 
waża, źa próba U. S. A. w kie­
runku wprowadzenia rozróżnień 
wykracza poza ramy rezolucji Go 
nerą.łnego Zgromadzenia. Czemuż 
to, zapytał mówca, usiłuje się od 
wrócić naszą uwagę ku sprawom 
proceduralnym, takim jak kwes­
tia stosunków pomiędzy kom:sją 
energii atomowej, a komisja roz­
brojeniową. Zgromadzenie Gecte- 

ISnR pragnie zwiększać udział ffiBlejszych państw 
w przygotowaniu traktatu

LONDYN (PAP) - Na wtor­
kowym wieczornym posiedzeniu 
konferencji zastępców ministrów 
upraw zagranicznych delegat ra­
dziecki Gusiew zakomunikował, 
że delegacja radziecka postano­
wiła rozszerzyć swój projekt, do­
tyczący procedury, uwzględnia­
jąc zwłaszcza w większym stop­
niu poglądy mniejszych państw i 
dostarczone przez nie dane. Do­
tychczas w sprawie tej istnieją 
znaczne różnice zdań pomiędzy 
ZSRR a innymi mocarstwami 
Wielkiej Pzwóęki. Gusiew zapo­
wiedział, że delegacja radziecką 
za kilka dni złoży aneks do pier­
wotnego memorandum radziec­
kiego w sprawie procedury, któ­
ry wyjaśni szczegóły eianowiska 
radzieckiego. Memorandum to 
wysunie propozycje wyłonienia 
na czas trreania konferencji mo­
skiewskiej komisji, której zada­
niem byłoby zasięganie informa­
cji i porad u innych państw so­
juszniczych.

Zastępcy ministrów spraw za­
granicznych rozpatrywali także 
projekt amerykański przedsta­
wiony przez Murphy. Memoran­
dum amerykańskie proponuje, by 
na następnej konferencji zastęp­
ców ministrów spraw zagranicz­
nych, która ma się zebrać w 4 ty­
godnie po otwarciu konferencji 
ministrów spraw zagranicznych 
w Moskwie, powołano do życia 
4 podkomisje stale i co najmniej 
2 tymczasowe, w których mają 
zasiadać przedstawiciele mniej­
szych państw. Podkomisje te ma­
ją przejąć następujące zadania: 
1) Opracowanie problemu struk­
tury politycznej i zasad konsty­
tucyjnych Niemiec. 2) Rozpa­
trzenie zagadnień terytorialnych.

wać potrzebną ilość kwh. Ogra­
niczenia w zużyciu prądu zosta­
ną rozciągnięte na cały obszar 
Wielkiej Brytanii za wyjątkiem 
północnej Szkocji- W dniu wczo­
rajszym na skutek nowych obfi­
tych śnieżyc w Szkocji i północ­
nej Anglii wydobyty z kopalń 
węgiel pozostał na miejscu, gdyż, 
odtransportowanie go okazało 
się niemożliwe. Wskutek tego o- 
późnieniu uległa dostawa przesz­
ło pół miliona ton węgla. W oko 
wach lodu na szlakach wodnych 
transportu węglowego uwięzlo 
przeszło milion węglarek- 7 wę- 
glarek miota się na falach mor­
skich — do portu londyńskiego 
zawinąć one mogą w najlepszym 
wypadku z 48 godzinnym opóź­
nieniem

W dniu wczorajszym wiele po- 

raicie nigdy nie wysuwało ta­
kich kwestii i Rada Bezpieczeń­
stwa nie ma prawa wprowadza­
nia podobnych, rozróżnień. Prcpo 
zycja Stanów Zjednoczonych po­
woduje zbędny konflikt między 
dwoma organizmami ONZ i od­
wraca uwagę od głównego zada­
nia — rozhrojenia. Następnie Gro 
myko omówił sprawę ujawnienia 
stanu wojsk, zaznaczając, że rząd 
radziecki pragnie uniknąć jakiej 
ko!wiek zwłoki pod tym wzglę­
dem. Kończąc swe przemówienie

3) Opracowanie zagadnień orga­
nizacji gospodarczej Niemiec i 
odszkodowań. 4) Rozpatrzenie 
sprawy rozbrojenia ! demilitary- 
zaeji, w szczególności zaś spra­
wy czasu trwania okupacji woj­
skowej. W skład komisji mają 
wchodzić przedstawiciele Wiel­
kiej Czwórki oraz mniejszych 
państw. Memorandum amerykan-, 
skic wysuwa też projekt wysłu­
chania pcsiulatów i poglądów 
kompetentnych władz niemiec­
kich i rzeczozuaweów, a więc wo­
bec braku nndif centralnego 
przywódców uzniiWeh partii de­
mokratycznych. związków zawo­
dowych i przedstawicieli rządów 
prowincjonalnych. Co się tyczy 
sprawozdań dla konferencji mo­
skiewskiej, to w myśl kompro­
misowej propozycji francuskiej, 
zbliżonej do propozycji radziec­
kiej, postanowiono, że poglądy 
wszystkich państw sprzymierzo­
nych mają być przedstawione w 
porządku alfabetycznym w skró­
tach, opartych na złożonych przez 
nie memorandach, ale bez bezpo­
średniego cytowania memoran­
dum.

LONDYN. (BBC obs!. wi) - 
Na ostatnim posiedzeniu zastęp­
ców ministrów spraw zagranicz­
nych czterech mocarstw do «pra­
wy Niemiec delegat radziecki 
Gusiew zapowiedział wniesienie 
poprawki do memorandum Związ 
ku Radzieckiego w sprawie trak­
tatu pokojowego z Niemcami. 
Treścią poprawki, którą delegat 
radziecki przedstawi swym kole­
gom na jednym z najbliższych 
posiedzeń, jest sprawa zwiększe­
nia udziału mniejszych państw 
sojuszniczych w przygotowaniu 
traktatu z Niemcami. Zwiększę- 

ciągów pasażerskich w Wielkiej 
Brytanii utknęło w śniegu Me­
teorolodzy brytyjscy zapowiada­
ją nową falę silnych mrozów i 
śnieżyc w ciągu najbliższych dni. 
W ślad za nimi nastąpić mają 
dalsze kroki oszczędnościowe ze 
«trony brytyjskiego minister­
stwa paliwa i energetyki.

NOWY JORK (PAP) - Były 
gubernator stanu Nowj’ Jork i 
były dyrektor naczelny UNRRA 
Lehman przesłał do prezydenta 
Trumana telegram, domagający 
się niezwłocznego wysłania zna­
cznej ilości węgla do Anglii.

Demsbtllzacja w Ju«ps!swii
BELGRAD (PAP) - Radio 

belgradzkie ogłasza rozkaz mar­
szałka Ti to w sprawie demobi­
lizacji niektórych roczników ar 
mii jugosłowiańskiej. 

delegat radziecki podkreśli!, że 
przyjęcie propozycji USA w spra 
wie ograniczenia kompetencji ko 
misji rozbrojeniowej przeszkodzi 
loby zastosowaniu rezolucji Gene 
ralnego Zgromadzenia w sprawie 
zbrojeń Gdybyśmy przyjęli pro­
pozycję Stanów Zjednoczonych, 
to nie tylko zaszkodzilibyśmy na 
azej wielkiej sprawie, lecz rów­
nież odwleklibyśmy redukcję i 
reglamentację zbrojeń. Obrady 
odroczono do dnia następnego.

z Niemcami
nie to winno nastąpić drogą zre­
widowania poglądów wielkich 
mocarstw przez konsultację z 
przedstawicielami mniejszych 
państw oraz wyczerpujące wy­
jaśnienia z ich strony Jak wia­
domo w roku ubiegłym na kon­
ferencji paryskiej w sprawie 
traktatów z satelitami osi mniej 
sze państwa łniały jedynie pra­
wo wyrazić swoją zgodę lub 
sprzeciw w odniesieniu do de­
cyzji wielkich mocarstw.

Delegat amerykański na kon­
ferencję zastępców zaproponował 
utworzenie czterech stałych ko- 
misyj do opracowania poszcze­
gólnych części traktatu pokojo­
wego z Niemcami Pierwsza z 
tych komisyj zajęła by się klau­
zulami politycznymi, druga tery 
torialnymi, trzecia gospodarczy­
mi i czwarta rozbrojeniem- Ttiny 
projekt amerykański przewiduje 
aby w miesiąc po konferencji 
moskiewskiej zastępcy zebrali się 
ponownie celem opracowania 
pierwszej redakcji traktatu po­
kojowego z Niemcami i aby do 
współpracy zaprosili 18 mniej­
szych państw sojuszniczych.

Odezwa

PoIsHego Zwiażlu Zachodniego
WARSZAWA (PAP) — Zarząd 

Główny Polskiego Związku Za­
chodniego zwrócił się do W-ZJSt- 
kich Polaków w kraju ; za gra­
nicą z odezwą, zaznaczającą na 
wstępie, że naród polski, który 
utracił z winy Niemców S m l to­
nów swych synów, z uczuciem 
najgłębszego zadowolenia przy­
jął do wiadomości memorandum 
Rządu Polskiego w sprawie trak­
tatu pokojowego z Niemcami. —■ 
Naród polski wyraża przekona­
nie, że wyeliminowanie niebez­
pieczeństwa nowych agresji nie­
mieckich i zapewnienie ładu, po­
koju i bezpieczeństwa wszystkim 
narodom pokój miłującym —■ 
winno opierać się o uchwały w 
Poczdamie. Wyliczywszy odszko­
dowania. jakie Polska powinna 
otrzymać za poniesione straty i 
szkody materialne, odezwa koń­
czy się stwierdzeniem, że piopo-

0 «ratowane greckich
LONDYN (PAP) - Z Aten do 

nosi agencja Reutera, że zjedno­
czenie partii lewicowych KAM 
kontynuuje wysiłki, zmierzające 
do uratowania od kary śnrerci 5 
młodych powstańców greckich. 
Organizacja EAM wystosowała 
petycję do komisji śledczej ONE, 
wysuwając argument, że młodzi 
skazańcy mogliby złożyć bardzo 
cenne dla komisji zeznania. Ko­
misja ONZ na posiedzeniu, które

Wyrok 
w vrcces’e lubelskim

WARSZAWA (PAP) - Wo­
skowy Sąd Rejonowy w Luba­
nio wydał wyrok w sprawie 7-iM 
oskarżonych, którym m. in. do 
wiedziono Informowanie karet» 
pondenfa angielskiego pisma 
Suntłay Times“ Jana Derek Sr!« 

by. Józef Śmiech został skazany 
na łączną karę 15 lat więzień*  «, 
Stefan Kwaśniewski — 12 la?, 
Zygmunt Karewicz — na ka l 
imiąrcl, Jan Piątkowski — na “i 
laf, Janusz Każmierczak, szofer 
i tłumacz Selby'ego, za kllkakrcS. 
n» skontaktowanie tegoż z niele­
galnymi organizacjami — na 3 
lat wlezienia Urszula Grabow­
ska, admłnlstratorka Władzlna, 
na terenie keórrgo odbyło slg 
spotkanie Sc!hy‘egn z przedsta­
wicielami WIN I UPA, skazami 
zosfa’a na 5 lat więzienia. Bat- 
bara Kurnatowska za nawiązań' ) 
kontaktu między Selbym a pod­
ziemiem — na 3 lata więzienia. 
Zebranie w» ambasadzie R. P.

w Belrradzie
BELGRAD (PAP). — W amh 

sadzie R. P. w Belgradzie odbyli 
się zebranie Polonii belgradzkiej. 
Po zaznajomieniu obecnych z o- 
rędz!em Prezydenta Bieruta oh, 
dr Kordio. u często i czka walk pe? 
tyzanckich w Jugosławii, zapro­
ponowała wy«ła,iie Prezydentowi 
B:erut wi telegramu z zapewni» 
•liem głębokiej miłości dla demo­
kratycznej Polek; oraz obietnicą 
kontynuowania wysiłków nad p6 
głębieniem przyjaźni polsko jug» 
słowiańskiej. 1
W przededniu zawarcia un’l 
celnej Holandia — Luksemburg 

— BeJnia
LONDYN. (BBC obsł. wł') — 

Rokowania na temat unii celnej 
pomiędzy Holandią. Luksembur­
giem i Belgią dobiegają końca. 
Sekretarz generalny unij celnej 
podał do wiadomości, że wspólna 
taryfa celna' dla wszystkich' 
trzech p:iń«tw została już opra­
cowana i wkrótce będzie przed­
stawiona ieb zgromadzeniom na- 
radowym do ratyf:knoB.

r.3

zycja Rządu Polskiego podpisa­
nia traktatu w sprawie Niemiec 
w ruinach Warszawy posiada, 
pełne minarete narodu polskiego, 
n.-w -»•rer'"'T ni ■■■..!
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Wspaniale wyniki kampanii cukrowniczej
WARSZAWA (PAP) - Z oka­

zji zakończenia kaminanii cukro­
wniczej naczelny dyrektor Cen­
tralnego Zarządu Przemysłu Cu­
krowniczego inż. Piotrowski na­
dzielił redaktorowi gospodarcze- 
mu PAP‘n wywiadu, w któ^rni 
podsumował osiagn'ęte wyniki i 
przedstawił zamiary na przysz­
łość.

Druga po wojn'e kamuania cu­
krownicza już właściwie została 
zakończona. Jeszcze tvlko 5 cu­
krowni na Ziem’»Hi Odzyskanych 
wykańcza przerób surowca. Na 
drol-ne to onó4ni«n’e wpłynęły 
silne mrozy, które snów od o wały 
przerwy w ciągłości transpor­
tów.

Nowy hfsznaftsH rząd 
republikański

PARYŻ (PAP) - Rudolfo Llo- 
pis podał do wiadomości, że uda­
ło mu się utworzyć nowy rząd. 
W skład rządu wchodzą: premier 
i minister spraw z.agranicznych 
Rudolfo Llopis (sekretarz socja­
listycznej partii robotniczej Ili- 
BZpairii). minister sprawiedliwo­
ści — Manuel Irujo (baskijska 
partia narodowa). minister skar­
bu — Fernando Va’era. minister 
spraw wewnętrznych i obrony na­
rodowej — Julio Just (republi­
kańska partia lewicowa), mmi­
ster gosnodark’ narodowej — Vin. 
mente Uribe (komunista), m’ui- 
stęr spraw emigracyjnych - Tri­
fon Gomez (socjalista), minister 
oświaty — Miguel Santalo (kata- 
lońaka part’» republikańską).

W toku wojny ubiegłej niejed­
nokrotnie na szpaltach pism u- 
kazywała się nazwa jednej z 
wysp archipelagu Salomona. Gu- 
adalkanar jako baza mbrskp-lot- 
nicza i jako kluczowa wyspa w 
układzie australijsko-mikronezyj 
«kim stała się specjalnym celem 
ataków japońskich. W rezultacie 
kilku powietrznych i morskich 
desantów udało się Japończy­
kom przedrzeć ua ląd wyspy, na 
której w ciągu kilku miesięcy 
trwały ciężkie walki.

Wyspa pokryta podzwrotniko­
wym lasem o błotnistym podłożu, 
ku północnym krańcom prze- 
kB7*atca sio w bagno porosłe bo- 
gT'?-!. "■'-n ¡ron”—ną. Masyw gó 
rzysty w centrum wyspy stano- 

najbardziej niezdrowy rejon

W wyniku kampanii otrev-ma- 
Iiśmy 375 tys. ton cukru, gdv w 
roku nhieglym 173 tws. fon. Plan, 
p-m» widujący produkcją w ilości 
287 tys. ton został przekroczony 
o 34%. Tegoroczna nrodukeia jest 
wyższa niż produkcja cukru w 
piątym roku po ubiegłej wojnie 
św’atowej.

Tak korzystne dla krain wyni­
ki osiągnięto jedynie dzięki temu, 
że dziś plantatorem buraków cu­
krowych nie jest uprzywilejowa­
ny obszarnik, a dzięki refn-m’« 
rolnej plantatorem może bvć każ­
dy gospodarz wiejski. Chcenie 
w’ee 80% dostewnów hn^ekdw cu­
krowych to chłopi, którzy są o 
wiele pilpipiszymi n’»n’ałcrami, 
leniej nprawiaią, doktndnM oko­
pują i zbierała wreszcie termi­
nowo dostarczają cenny enrow;oc 
do mielec» z«vnn. Mn’eisze ob­
szary plantacyjne mogą byś u- 
prawmne siłami gospodarza, zaś 
przed wojną majątki do uprawy 
buraka wymagamy znacznych sił 
pociągowych i dużej ilości na’’cyn 
nrch s'ł roboczych Centralny 
Zarzad Przemysłu Cukrownicze­
go za dostarczone buraki i pre­
mie za dostawę płaci plantato­
rom cukrem. Około 90 »ys ton cu­
kru w ten snoeób znalazło s!ę w 
chatach wieMrlch Chłop stał się 
konsntńon*em  cnkru. co 'nrzo^f' 
wolną było dlań rzeczą nieosią- 
fi—ną,

Z pozostałych ,po zarłaocrn 
plantatorom. 285 tvs. ton cukru, 
około 100 tys. ton przebaczamy 
na eksport do Am*' ”. kra!ów 
skandynawskich i ZSRR, Ko­
niunktura na rynkach między­
narodowych iest dobra i oferty 
na zakup wnływaią do nas z li­
cznych kraiów euroneisk!ch. De­
legacja naszego przemysłu cu­
krowniczego wyjechała do S*wai-  

Tajemnica <í®a«?a!!íaBSíirn

carii i Danii, celem zawarcia u- 
mów z tymi krajami. Już teraz 
zapewniamy sobie rynki zbytu, 
w związku z planowanym wzro­
stem produkcji w latach następ­
nych.

Około 180 „tys ton, a więc wię­
cej niż cala zeszłoroczna produk­
cja, przeznaczonych jest na za­
spokojenie potrzeb rynku wew­
nętrznego. Po oddaniu koniecznej 
ilości na normalne zapotrzebo­
wanie kartkowe, reszta zostanie 
sprzedana na wolnym rynku po 
komercyjnej cenie 154 zł za kg 
w hurcie.

W rozsprzedaży cukru udział 
wezmą ,,Społem“. PCH oraz sek­
tor prywatny. Na pewno cukru 
nam w kraju nie zabraknie, a

...i szczupaka wrzucono do rzeki
MOSKWA (Tass) (obsł. wł). — 

Jak donosi prasa berlińska, ad­
ministracja wojskowa w strefie 
amerykańskiej Niemiec udziela 
urlopów „na słowo honoru“ nie­
mieckim nazistom przebywają­
cym w obozach internowanych. 
„Donorowi“ urlopowicze niechyb­
nie skorzystaliby ze sposobności 
drąpnięcia' gdzie pieprz rośnie, 
gdyby nie to, że powodzi im się 
świetnie pod amerykańskim klu 
czem. Otrzymują oni wyżywienie 
dzienne wartości 6000 kalorii, jest 
im ciepło, bo do obozów zw’e.z’o- 
no na zimę tysiące ton węgla. W 
obozie w Garmisch Partenki.r- 
chen wybuchł formalny skandal.

Drzewo niemieckie
MOSKWA (TASS. ob-sl. wł.) — 

W Hamburgu urzędowo ogłoszo­
no, że w czasie od lutego 1946 r. 
do lutego 1947 r. w lasach nie­
mieckich zostało wycięte ponad 
26 000 ton drzewa budulcowego 
i kopalnianego. Drzewo to zosta­
ło przewiezione do W. Brytanii.

Przedstawiciele sądownictwa 
....^ Francji,. Anglii, USA ■;y 

przyjeżdżają na proces Iloessa
W marcu rozpocznie się przed NTN 

proces osławionego komendanta obozu 
Oświęcimskiego, Rudolfa Hoessa. Na 
proces ten, który w-budza kolosalne 
zainteresowane w całej Europ e przy- 
jadą przedstawiciele sądownictwa Frań 
cji, Anglii i Stanów Zjednoczonych 
Ameryki Północnej. Na rozpraw ę wy­
stąpi w charakterze bieg'ego przedsta­
wiciel prokuratury francuskiej oraz 15 
świadków obywatel' francusk ch któ­
rzy ośw etlą m. in. rolę Oświęcimia w 
matyrologii francuskej. Oskarżać 
będą prok Cyprian i S:ew ersk*.

„Nowo— Wremia”
o «agaanîenlu JetSnolcS państwowa! Niemiec

MOSKWA (PAP) - Tygodnik 
„Nowoje Wrem'a“ poświęca ar­
tykuł wstępny zagadrfeniu jed­
ności państwowej Niemiec. Przy­
pominając. iż latem nb. roku mi­
nistrowie Bevin i Byrnes wypo­
wiedzieli się na rzecz podzielenia 
Niemiec na poszczególne państwa 
federalne, pismo stwierdza, że 
wśród niemieckich kół demokra­
tycznych koncepcja federacji nie­
mieckiej uważana jest za na 
wskroś reakcyjną _ i wywołuję 
zdecydowany sprzeciw. Natonrf ast 
wśród reakcjonistów niemieckich 

wyspy. ¿Jadowite pnącza pokry­
wają stoki wzgórz, a tysiące zło­
śliwych gadów i płazów najroz­
maitszego gatunku zamieszkuje 
tę wyspę.

Toteż w czasie największego 
nasilenia walk pomiędzy amery­
kańskimi i japońskimi wojskami 
na terenie Guadalkanaru central 
na część wyspy była stale omija­
na przez oddziały obydwu stron. 
Po skończeniu działań wojen­
nych ujawniono dziwne wypadki 
znikania ludzi i bydła uprowa­
dzanego przez nieznanych spraw 
eów właśnie do centralnej części 
wyspy. Jak wykryły obecnie 
szczegółowe zwiady terenu, posłu 
gująee się lotniczym: —JcMaml, 
w grotach i pieczarach wzgórz 
dotychczas uważanych za niedo- 

wszelkie pogłoski o imporcie eą 
bezpodstawne. Spożycie ludności 
wyniesie, wziąwszy pod uwagę 
99 tys. ton przekazanych rolni­
kom jako premie i 180 tys. ton 
przeznaczonych na sprzedaż, po­
nad 11 kg na głowę ludności, wo­
bec 11.8 kg w 1938 r. Cena cukru 
w żadnym wypadku nie będzie 
podwyższona.

W roku 1947 planujemy obsia­
nie burakami 210 tys. ba w sto­
sunku do 170 tys. ha z roku ub. 
Da to oczywiście większą pro­
dukcie. która planowana jest na 
ok. 420 tys. ton.

Należy zaznaczyć, że udział 
Ziem Odzyskanych w produkcji 
cukru jest bardzo poważny. Już 

gdy b. generał hitlerowski Fride*  
rici skonstatował, że w jego poko 
ju temperatura spadla do 14 stop 
tli.., powyżej zera. Administracja 
obozu czym prędzej nakazała 
„zmarzniętemu generałowi“ pow­
tórnie napalić w jego pokoju, 
„Pensjonariusze“ amerykańskich 
obozów „wypoczynkowych“ korzy 
stają w nich z całkowitej swobo­
dy i to swobody luksusowej. Np. 
w obozie w Ratyzhonie wyjeżdża­
jący na „honorowy“ urlop naziś 
ci otrzymują auta do wyjazdu w 
dowolnych kierunkach. Jak dale-

Wincenty Baranowski
Życiorys ministra

Minister bez Teki Wincenty 
Baranowski, ur. w r. 1887 w po­
wiecie Wieluńskim, jako syn 10 
morgowego gospodarza. Kończy 
szkolę powszechną i wyjeżdża — 
zamiast na roboty na saksy — do 
Warszawy, by uczyć się dalej. 
Trudności materialne zmuszają 
go już wówczas do pracy: jest 
ekspedienfemHza ciężko zarobio­
ne grosze kształci się dalej.

Mając lat 30 wraca do Wy- 
drzyin i obejmuje gospodarkę, nie 
zaniedbuje jednak pracy społe­
cznej.

W 1918 roku zosta.ie wybrany 
do T Sejmu z listy Wyzwoleń’».

Pracuję przez trzy kadencje na 
odcinku parlamentarnym. S a.ie 
na czele pow’atowych władz 
Stronnictwa Ludowego.

Pedczas okupacji musi po pew­
nym czasie opuścić swe gospo­
darstwo i staje do szeregów par- 

koticepeja ta spotkała się. z po­
parciem i aprobatą. „Nowoje Wre 
mia“ wykazuje, że władze okupa­
cyjne w brytyjskiej i amerykań­
skiej strefie okupacyjnej przy­
stąpiły już do federafzacji Nie­
miec bez uzgodnienia syoićh po­
sunięć ? pozostałymi członkami 
Sojuszniczej Rady Kontrolnej. — 
Amerykański zarząd w—skowy 
utworzy! w swojej strefe 3 pro­
wincje — Wielka Rosję, Wirtem­
bergię Baden'ę i Bawarię, W bry­
tyjskiej strefie okupacyjnej u- 
tworzono 3 nowe terytoria — pól- 

s tępcie kryją się przebywający 
. tam od chwili ukończenia wojny 

Żołnierze japońscy. Pólzdzięzali, 
pozostając pod działaniem nar­
kotycznych ziói, jakie w obfitoś­
ci porastają górzyste stoki, uzhro 
jepi w karabiny i automaty, lu­
dzie ci od czasu do czasu napada 
ją <ta położone w nizinach n«ie- 
d'a uprowadzając bydło i biorąc 
„jeńców“, których los jest niezna 
ny. Ekspedycja wojskowa piają- 
ca na celu zlikwidowanie tego 
ostatniego ośrodka .japońskiego 
oporu“’natrafiła na liczne przesz 
k <dy, w końcu jednak dotarła do 
grot i otoczyła straceńców. 
Stwierdzono, że Japończycy u- 
prowadzonych przez siebie ludzi 
bestialsko mordowali.

w bieżącej kampanii wynosi on 
ponad 25% całej produkcji. Dal­
szych 6 fabryk ną tamtych tere­
nach jest w odbudowie i w przy­
szłorocznej kampanii wezmą one 
udział, co da możność uzyskania 
planowej zwyżki produkcji.

Rozmowy z przedstawicielami 
plantatorów buraka cukrowego 
są już rozpoczętą i należy .spo­
dziewać się, że umowa na r. 1947/48 
zostanie w najbliższych dniach 
podpisana. Cukier jest drugim po 
węglu naszym wielkim bogac­
twem. Jesteśmy już teraz poważ­
nym eksporterem, a umocniwszy 
raz stanowisko na tym ndc’nku, 
nie będziemy zmuszeni do chwy­
tania się dumpingowych syste­
mów przedwojennych.

ce tacy urlopowicze mogą rozwi 
jać dywersyjną propagandę nie­
boszczyka fiihrera, o tym nikogo 
nie trzeba specjalnie przekony­
wać.

Świetny rosyjski bajkopisarz 
Kryłow napisał bajkę, której treś 
eią jest sąd zwierząt nad drapież 
nym szczupakiem. Po długich ko 
rowodach zwierzaki postanowiły 
ukarać szczupaka śmie* — przez 
utopienie go w rzece. Zaiste — 
hitlerowskie szczupaki czuią się 
w obozach amerykańskich jak 
przysłowiowe „ryby w wodzie“.

tyzanckich. Jest jednym z ojców 
duchownych „grupy bojowej or­
ganizacji chłopskiej“, kierowa­
nej przez Biedala. Na terenie zie­
mi wieluńskiej, kępińskiej, a na­
wet śląskiej, — Baranowski pro­
wadzi aktyw polityczny grupy. 
Wskazuje na kombinacje poli­
tyczne Londynu f grupa zyralcza 
na jest nie tylko przez Niemców, 
ale i przez NSZ. Od skrytobój­
czej kuli ginie Biedal i wielu in­
nych bojowców. Od pierwszej 
chwili po wyzwoleniu kraju — 
Baranowski staje do pracy. Jest 
na czele powiatowej Rady Naro­
dowej w Wieluniu, kieruje Zw. 
Samopomocy Chłopskiej, rozpo­
czyna działalność w S-rolnict­
wie Ludowym. Od 24 września 
1945 roku piastuje godność pre­
zesa naczelnego komitetu wyko­
nawczego Stronnictwa Ludowe­
go.

nocną Westfalię, Dolną Saksonię 
i Szlezwig Holsztyn- W prow’n- 
cjach tych wprowadzono już re­
akcyjne i separatystyczną kon­
stytucje. To samo uczyniono w 
Bawarii,

Pod osłoną tych separatysty- 
cizpych i antydemokratycznych 
konstytucji chronią się przestęp­
cy hitlerowscy, marzący o re­
wanżu. Spośród 50 tysięcy hitle­
rowców — pisze ..Nowoje Wre- 
nfa“ — pociągniętych do odpo­
wiedzialności przez Bawarski sąd 
denazyfikacyjriy w Monachium 
zaledwie 8 zostało uznanych za 
wybitnych członków nartii. 54 eh 
uznano za sympatyków, a pozo­
stałych zrehabilitowano.

Uchwały konferencji poczdam­
skiej zalecały demokratyzację 
życia epoleeznęgo w całych Nicm 
ćzech. Niezbędnym warunkiem 
dla przeprowadzenia demokraty­
zacji jest wszechstronne popiera- 
nię rozwoju i działalności partii 
demokratycznych, związków za­
wodowych i antyfaszystowskich 
organizacji społecznych — p;szę 
„Nowoje Wrem'a“. Federalizacja 
Niemiec i popieranie tendencji 
separatystycznych n’e przyczynia 
się do zrealizownn’a tych postu­
latów W poszczególnych prowin­
cjach tworzą się coraz to nnwe dro­
bne partie i ugrupowań’a. wokół 
których gromadzą się elementy 
reakcyjne. Partie te rozgłaszają 
wszelkiego rodzaju szkodliwe i 
antydemokratyczne teorie, poczy­
nają« od churchillowskieh Sta-

Kiecły wpłynie do Sejmu 
projekt amnestii?

WARSZAWA (SAP) - Jak do- 
wiaduje się SAP — ustawa am­
nestyjna będzie wniesiona praw­
dopodobnie jeszcze na obecnej 
sesji sejmowej, a nie dopiero na 
sesji budżetowej.

Ustawa o amnestii wejdzie na 
porządek obrad po uchwaleniu 
t. ztv. Małej Konstytucji.
Zabójstwo oficera brytyjskiego 

w Puli
RZYM (PAP) — Donoszą tu 

urzędowo, że w Puli (po włosku 
Pola) pewna kobieta zastrzeliła 
dowódcę brytyjskiej 13-ej bryga­
dy piechoty brygadiera Wintona, 
w chwili, gdy dokonywał» on in­
spekcji warty przed siedzibą do­
wództwa brygady.

Jak wiadomo, po podpisaniu 
traktatu pokojowego z Włocha­
mi Pula, położona w półnoęnej 
części półwyspu Istryjskiego. zo- 
staje wcielona do Jugosławii.

Środek przeciwko gruźlicy
PARYŻ (PAP) —- Agencja Frań 

ee Presse donosi z Rio de Jąnęi- 
ro, iż dwum lekarzom brazylij­
skim, dr Magarao i Tellęsowi 
oraz lekarzowi chilijskiemu dr 
Auraienres udało się otrzymąć 
preparat „sutiline“, który skute­
cznie zwalcza gruźlicę. Odkrycie 
to będzie przedstawione podczas 
sesji panamerykańskiego kongre­
su dla walki z gruźlicą, który 
zbierze się w Limie w marcu b. r.

Zgon Hansa Fallady
BERLIN 4PAP). — W Ber­

linie zmarl w wieku lat 54 Hans 
Fallada (Rudolf Ditzen), autor 
głośnej powieści „I cóż dalej sza^ 
ry człowieku?“. W swej ostatniej 
książce „W imię narodu niemiec­
kiego“ — Fal la da opisy wał bez­
nadziejną walkę jarego czło­
wieka z hitlerowską machiną 
państ.wową.
Władze VIet-Namu ckcą się 

zwrócić do ONZ
LONDYN (PAP). — Korespon­

dent Reutera znajdujący‘się w 
Indochinach uzyskał wywiad z 
premierem Viet-Namu Ho-Chi- 
Minh‘em, w którym premier 
stwierdzi! ,że o Ile władze fran­
cuskie nie natrafią rozwląrać 
sporu z Vlct-Ńamcm na dredre 
pekejowej, to rząd vktnam$kl 
przedstawi całą sprawę do roz­
strzygnięcia ONZ. Premier pod­
kreślił, że rząd jego dąży do po-r 
łączena wszystkich narodów ip- 
dochińskich. mówiących językiem 
annamickim w jedno demokra­
tyczne państwo oraz będz’e wal­
czyć o całkowitą niepodległość 
Viet-Namu.

nów Zjednoczonych Europy; a 
kończąc po prostu ną idei re­
wanżu.

Na ogólno-n'emieckiej arenie 
politycznej reakcyjne partie zo­
stałyby naty<hm’aąt zdemasko­
wane i zdyskredytowane, pod­
niósłby się przeciwko nim glos 
op’nii publicznej i przyczyniłby 
się do ich un’e-’7.kodliwienia.

Stwierdzając, że nteiąięckie or­
gana samorządowe w zachodnich 
strefach okupacyjnych niezdolną 
są do przeprowadzenia demokra­
tyzacji Niemiec. „Nowoje Wre- 
mia“ twierdzi, iż organizacje de­
mokratyczne, a szczególnie zw ąz- 
ki zawodowe są usuwane od u- 
dzialu w denaz.yfikacji podsta­
wowych gałęzi gospodarczych.— 
Pewne kola brytyjskie i amery­
kańskie projektują rozczlonkp-, 
wanię Niemiec no to, by z prze-' 
myślowych dzielnie zachodnich 
Niemiec stworzyć wa-aia imi— 
rializmu anglosaskiego oraz ba­
zę dla realizacji swoich eęlów^ 
politycznych w Europie. Federa­
lizacja Niemiec nie odpowiada 
interesom narodu niemieckiego,; 
ani państw demokratycznych w 
Europie. Należy umożliwić naro­
dowi niemieckiemu utworzenie 
takiego ustroju państwowego, 
który zapewni demokratyzację 
życia społecznego j goap>>darcz,e- 
go kraju orąz ąię dopuści do — 
żliwości odrodzenia się tendetiejf 
szowinistycznych i miftary-tyeg. 
riych - kończy „Nowoje Wremia“ 
swoje wywody.
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Kronika kratowa
Warszawa (PAP). Ludność miasta 

Gdańska 1 czyta w dniu 31 stycznia br. 
ogółem 149.413 osób, w tym 148.629 
Polaków, 215 Niemców, 569 cudzo­
ziemców.

*
Prezydent R. P. skorzystał znowu z 

prawa łaski w stosunku do 5 osób ska­
zanych w różnych sprawach na karą 
śmierci, za udział w bandach dywersjj 
nych i terrorystycznych.

*

W M’nisterstw’e Skarbu toczą się 
pod przewodnictwem podsekretarza 
stanu M inisterstwa Skarbu prof, dr 
Leona Kurowskiego, rozmowy z dele­
gacją szwedzką, dotyczące rozrachun­
ków finansowych pomiędzy Polską a 
Szwecją..

*

Światowy Akademicki Związek 
Pomocy (World Student's Re 
lief), którego cjalem Jest udziela­
nie pomocy w dziedzinie kultu­
ralnej i ma'erialnej studentom 
różnych krajów, uznał za konie­
czne okazanie pomocy w pierw­
szym rządzie nolskiej młodz. aka­
demickiej. W Polsce nrzebywa ja­
ko stała delegatka WSR dr Phyi- 
lis Farley. Pomoc WSR dla aka­
demików polskich w okresie tib. 
roku przedstawia się następują­
co: Rozdzielono między ucze'iie 
polskie 50.000książek natfkowyeh, 
pewną ilość materiałów piśmien­
nych-, 12 ton żywności oraz zna­
czną ilość butów, pończoch i rę­
kawiczek. Na odbudowę domów 
akademickich WSR wyasygno­
wało 1.450.000 zł. Za pośrednict­
wem WSR 18 profesorów wyż­
szych uczelni, asystentów i stu­
dentów chorych wyjechało na 
półroczną kurację do Szwajcarii.

200 profesorów i studentów che­
mii Uniw. Warszawskiego i T.ódz 
kiego korzystało przez 10 tygod­
ni z pracowni naukowych Uni­
wersytetu Kopenhaskiego. W 
najbliższym czasie przewidziany 
jest wyjazd 15 studentów Aka­
demii Sztuk Pięknych z Krako­
wa do Holapdii, 10 studentów 
chemii na 3 m;es. praktykę do 
Norwegii, a 12 studentów cho­
rych na gruźlicę na kurację do 
Szwecji.

•

W styczniu b. r. drogą morską 
przybyły z zagran:cv do Gdyni i 
Gdańska ogółem 5.273 osoby.

*
Poseł Szwajcarii w Warszawie 

pan Anton Roy Ganz złożył wi­
zytę w wydz. zagrań. KCZZ, o- 
mawiając m. in. sprawy związa­
ne z dalszą akcją szwajcarskiego 
robotniczego komitetu pomocy 
na terenie Polski. Polskie Związ 
ki Zawodowe otrzymały już 11 
ton środków żywnośe’owych i u- 
rządzeń dla domów dziecięcych. 
W drodze do Poleki znajduje się 
nowy transport około 4 ton żyw­
ności.

WARSZAWA (PAP). - Na 
początku dzisiejszego posiedzenia 
Trybunału wygłosił dłuższy re­
ferat ekspertyzę biegły, prof, pra 
wa międzynarodowego Ehrlich.

Biegły wysuwa 2 pytania: Ozy 
z punktu widzenia prawa naro­
dów istnieją jakieś przeszkody 
aby Sąd polski na podistawie 
przepisów polskich sądził tych 
oskarżonych za czyny objęte ak­
tem oskarżenia, oraz czy przez 
sądzenie tych osób przez polski 
Najwyższy Trybunał Narodowy 
na podstawie prawa polskiego 
Państwo Polskie narusza swe zo­
bowiązania wobec innych państw. 
Na obydwa te pytania biegły od­
powiada negatywnie, Niemcy, 
wywodzi biegły, podpisując pakt 
Briand Kellog zrzekły się woj­
ny jako instrumentu działania. 
Zatem napaść na Polskę w 1939 
roku była tylko napadem I na­
jazdem. A więc, gdyby nawet o- 
kupant na terenie R, P. zastoso­
wał się do Konwencji Haskiej, to 
wszystkie jego działania, nawet 
zgodne z tą konwencją, byłyby 
bezprawne, ponieważ sam począ­
tek był bezprawiem. Dalsza teza 
biegłego brzmi: „Nawet niezależ­
nie od tego, że sama agresja była

Proces Fischera

Konfrontacja ßüblera z om
WARSZAWA (PAP). — Po przer- 

w'e zadaje bieg emu kilka pytań obr. 
Chmursloi. wywiązuje się dłuższa dy­
skusja, podczas której biegły podtrzy­
muje i precyzuje swe poprzednie twier 
dzen>'a, przy czym ze szczególną mo­
cą podkreśla, te bezwzględn e wszy­
scy N ancy, którzy się znaleźli na zie­
mi okupowanej odpowiadają za czyny 
wykraczające przeciwko prawu pol­
skiemu.

Dyskutując z biegłym osk. Fischer 
m. Łn. porusza sprawę przeznaczenia 
do publicznej egzekucji ludzi, skaza­
nych już uprzedn o za jakieś prze­
stępstwo. Chodzi tu F scherowi o roz­
strzelanie kilkunastu ludzi zamiast za­
kładników, wziętych po zabójstwie 
Igo Syma. Biegły wyjaśnia, że jeżeli 
jest kilku ludzi, którzy są skazani za 
jak ś czyn, jeżeli ktoś każę ich zab'ć 
z innego tytułu, to tu wchodzi w grę 
nie prawo międzynarodowe, tylko pra­
wo karne

Po zwolnieni biegłego na salę zo- 
staje wprowadzony świadek Biih er, 
celem zadania mu pytań przez obronę. 
Dotyczą one stosunku władz admin - 
stracyjnych’ do policyjnych i t. zw. 
jedności władzy. Na pytanie czy gene 
ralny gubernator n’e podzielał stano­
wiska policji odnośne kwestii żydow­
skiej, Biih'er odpowiada, że gencrnl-

Mwster Modzelewski w Paryżu
PARYŻ (PAP) - W dniu 10 

lutego b. r. przyjechał pociągiem 
do Paryża minister spraw zagra­
nicznych R. P. Modzelewski w to­
warzystwie wicedyrektora depar­
tamentu politycznego Chromee- 
kiego oraz sekretarza. Na dwor­
cu paryskim witali ministra am­
basador Francji w Polsce Roger 
Garreau, wicenrnister Leszczyc- 
ki, ambasador Skrzeszewski, at­
tache woji<kowy płk. Naezkowski 
i przedstawiciele organizacji spo­
łecznych.

Projekt Rządu Brytyjskiego
w sprawie Palestyny

LONDYN (PAP). - Projekt 
rządu brytyjskiego dotyczący 
przyszłości Palestyny został do­
ręczony przedstawicielom Ara­
bów i Żydów. Projekt ten nie za­
wiera sztywnych postulatów jak 
n:epodleglość lub podział Pale­
styny. Wysuwa raczej projekty, 
które stworzą warunki dla póź­
niejszych decyzji. Projekt rządu

----- o—

Minister Sprawiedliwości mia­
nował szefa polskiej wojskowej 
misji dla spraw zbrodni wojen­
nych pik dr Mariana Muszkata, 
delegatem do Międzynarodowej 
Komisji dla Spraw Zbrodni Wo­
jennych, (UNWCC) w Londynie.

Wojna z Po’ską
Ekspertyza

to łupieski najazd 
prof> Erlicha

bezprawiem, okupant naruszył 
w Polsce szereg postanowień 
Konwencji Haskiej.

Żadne zewnętrzne zobowiąza­
nia odnoszące się do trzecich 
państw, czy też do samych Niemiec 
nie krępują i nie mogą krępować 
sądów suwerennego Państwa 
Polskiego za przestępstwa, po­
pełnione na jego terytorium.

Polska ma prawo — aczkol­
wiek nie musi — zgodnie z brzmię 
niem i duchem Konwencji Has­
kiej sądzenia zbrodniarzy wojen­
nych, którzy dostali się w ręce 
strony wojującej.

Prok. Sawicki zapytuje, czy ist­
nieje reguła prawa międzynaro­
dowego, która by zwalniała od 
odpowiedzialności z powodu dz:a- 
łania na rozkaz wyższy. Biegły 
wyjaśnia, że art, I Konwencji 
Haskie’ głosi, iż strony zobowią­
zują się wydać swym siłom zbrój 
nym odpswiednie instrukcje po­
stępowania na terenie nieprzyja­
cielskim. Wobec tego żaden or­
gan wojującego państwa nie mo­
że tłumaczyć się brakiem instruk­
cji albo rozkazem z nią sprzecz­
nym. Nie istnieje zasada, że 
sprawca przestępstwa może być 
zwolniony przez sam fakt, iż wy­

ny gubernator był czynny w sektorze 
partyjnym, jako dowódca partyjny i ide 
owo brał udział w nagonce przeciwko 
Żydom, jakkolwiek konkretnych zarzą­
dzeń w tym kierunku nie wydawał. 
Chyba — żeby za taki czyn było uwa­
żane podpisane zarządzenia co do u- 
tworzenia ghetta.

Następnie odbyła s'ę oczekiwana z 
dużym zainteresowaniem konfrontacja 
pomiędzy Biihlerem a von dem Ba­
chem. Konfrontacja zarządzona posta­
ła zasadn ezo dla ustalenia 2 okolicz­
ności: 1) kompetencji władz admini­
stracyjnych względnie policyjnych w 
odnies eniu do kwestii żydowskiej, 2) 
spotkania się Biihlera z Bachem na 
terenie obozu pruszkowskego, co do 
czego zeznania obu świadków były 
sprzeczne.

W sprawie pierwszej Bach zmienił 
swe dotychczasowe stanowisko, że 
sprawa żydowska podlegała jedynie 
kompetencji władz adm nistracyjnych, 
i zeznał, że kwesfa ta leżała zarówno 
w uprawnieniach jednej, jak i drugiej 
władzy: ,.opekę nad Zydanf roztoczyła 
administracja", a zniszczenie przepro­
wadziła poleją

Wąp';wości dotyczące spotkania Ba­
cha z Biihlerem w obozie pnrzkow- 
skm rozstrzygnął Bühler, wyjaśniając, 
iż był u Bacha nie w Pruszkowie lecz

O godzinie 18,15 w wielkiej Sali 
Zegarowej francuskiego mini­
sterstwa spraw zagranicznych na 
Quai d'Orsay został podpisany 
przez ministra Modzelewskiego 
traktat pokojowy z Włochami. — 
Stosownie do ustalonej procéda 
ry ministra wprowadził na salę 
szef protokółu Dumaine, po czym 
powitał go dyrektor sekretariatu 
konferencji pokojowej Fouques 
Dunarc. Podpisanie traktatu od­
było się w obecności ambasadora 
Skrzeszewskiego.

brytyjskiego stanowi udoskona­
lenie planu Morr:sona, zmierza­
jącego do podziału Palestyny na 
okręgi autononrezne, podobnie 
jak Szwajcara podzielona jest 
na kantony. W okręgach autono­
micznych, których granice nie zo­
stały określone, mniejszości ko­
rzystałyby z gwarancji między­
narodowych, oraz państwa spra­
wującego mandat. Propozycja 
rządu brytyjskiego przewiduje 
również rozwój instytucji samo­
rządowych. Po okresie pięciolet­
nim cały projekt uległby rew'zji. 
Wtedy zapadnie decyzja, czy Pa­
lestyna będzie podz:elona, czy też 
utworzy się niepodległe państwo 
palestyńskie.

konywał rozkaz. Ale w myśl 
Konwencji Londyńskiej z 1943 r. 
sąd może lecz nie musi uwzględ­
niać tłumaczenia się obwinione­
go, że działał na podstawie roz­
kazu.

Dalszym tematem, który wy­
pływa z pytań prokuratora, jest 
kwestia represji. Jeśli stoi się na 
stanowisku, że jest to wojna mię­
dzy Niemcami i Polską, czyli 
między dwoma państwami, to re­
presje mogą być skierowane 
jedynie przeciwko działaniu Rzą- ' 
du Polskiego, czy też polskiej siły 
zbrojnej, nie mogą natomiast 
dotyczyć ludności polskiej.

Jeżeli staniemy na stanowisku 
wojny totalnej i stosowania wo­
bec ludności represji, to wtedy 
ludność powinna korzystać z och­
rony praw jeńców wojennych. 
Wiąże się z tym kwestia zakład­
ników.

W Polsce okupant brał po pro 
stu z łapanek pewną grupę ludzi 
i zapowiadał, że poniosą z góry 
określone konsekwencje, jeśli ta­
kie a takie działania nie zostaną 
dokonane, względnie zaniechane 
przez społeczeństwo. W prawie 
narodów z XX wieku uważa się,

dem Bachem
w jego bojowej kwaterze w Sochacze­
wie. W twoich mętnych zeznaniach 
Bühler wysuwa przypuszczenie, że o- 
bóz pruszkowski zorganizowała naj­
prawdopodobniej adm'nistracja cywil­
na. Natomiast władzę w tym obozie 
przywłaszczył sobie komendant 
SS-ow:ec, który samowoln e rozpoczął 
ewakuację ludności warszawsk'ej do 
Rzeszy i obozów koncentracyjnych. To 
oświadczenie Bühlera spotyka się ze 
strony Bacha z pełną aprobatą.

Po konfrontacji zeznawał jeszcze 
dodatkowo Bühler, wybielając ze 
wszystk eh sił Fischera. Wesoość na 
sali sądu wywołało oświadczenie Büh­
lera, że Fischer tak bardzo „kochaj 
swoją Warszawę", że n:gdy w Krako­
wie nie przebywał ani chwili dłużej, 
niż było to konieczne ze względów 
służbowych.

*

Następnego dnia ławnik Jan 
Nepomucen Müller zwróc i s:ę do 
osk. Fischera z zapytaniem czy sto: u- 
nek Fischera długoletniego członka 
partii narodowo socjalistycznej do pro 
gramu tąktyki partii u'egał zm anom?

Fischer odpowiada, iż jako miody 
człow ek, student socjalista, znający 
z bliska nędzę mas, wstąpił do partit, 
gdyż będąc jednocześnie nacjonalistą, 
sądził, że w programe NSDAP zlały 
»ię te dwie tendencje. P erwszego 
wstrząsu jego wiara w narodowy soc­
jalizm dozna a w okresie sprawy Roeh- 
ma. Z latami doznawał coraz większe­
go otrzeźwienia. Gdy przyszła wojna 
musiał spełń ć swój obowiązek. Został 
niespodziewanie dla siebie powołany 
na stanowisko w Guberni Generalnej. 
Najbardziej destrukcyjnie na jego prze 
konania oddziałało to, co zastał w War 
szawie: rozkład i zdziczenie w Wehr­
machcie oraz supremację władzy ge­
stapo. Za swe poglądy popad' w nie­
łaskę i po powstaniu warszawsk m zo­
stał złożony z urzędu jako dowódca 
partyjny. Na tym przewodniczący 
Trybunału dr Güntner zamknął prze­
wód sądowy.

W dniu jutrzejszym przemawiać bę­
dą oskarżyciele pub'iczni.

'Ułiadcwi&ści
Kłopoty finansowe Danii

Rokowania prowadzone przez rząd 
duński od października r. ub w spra­
wie uzyskania kredytu w wysokości 50 
milj. koron duńskich od Argentyny, 
dla finansowania zakupu paszy, nie 
dały ak dotąd żadnego rezultatu i zo- 
stały przerwane. Dania chciała kredyt 
ten sp’acić drogą dostaw towarowych 
albo w ang elskich funtach podczas 
kiedy Argentyna domagała się zwrotu 
w dolarach, na co Dania nie mogła 
się zgodzić.

Wzrosły natomiast nadzieje na po­
życzkę w wysokości 30 m’lj dolarów

te zakładników w ogóle brać nie 
należy.

Poruszając zagadnienie kolek­
tywnej odpowiedzialności, biegły 
wywodzi, że nie wolno nakładać 
kary na ludność za czyny indy­
widualne, za które ludność nie 
może zbiorowo odpowiadać.

W opiniach lawy obrończej zaz­
nacza się rozłam, w tym sensie, 
że adw. Wagner jest zdanią, iż 
opinia biegłego była w ogóle 
zbędna.

Sąd polski- na zasadzie przepi­
sów polskich nie ma obowiązku 
legitymowania się ant pod wzglę­
dem prawnym, ani moralnym z 
sądzenia tych przestępstw, które 
były popełnione na naszym tere­
nie. Gdyby nie było paktu Kello- 
ga ani traktatu o nieagresji to 
i wówczas m:elibyśmy pełne pra­
wo sądzić za to, co tu zostało 
zrobione. Konkludując, adwokat 
Wagner sądzi, że opinia biegłego, 
jak i wszelkie związane z nią py­
tania, są n:e tylko niepożądane, 
ale z punktu widzenia prawa o 
bo wiązującego niedopuszczalne.

Prok. Sawicki w zasadzie zga 
ilzą się z. opinią obrońcy Wagnera

Przewodniczący ogłasza przer­
wę do godziny 16.

Ntomcy notl okupacją
Niemcy i świat

Frankfurt. — „Frankfurter 
Neue Presse" rozpisała wśród 
swych czytelników ankietę na te­
mat, jacy popularni mężowi® 
znani są w Niemcze’h i co Niem­
cy o nich wiedzą. Wszyscy bio- 
rący udział w ankiecie wiedzieli, 
że Mołotow jest ministrem spraw 
zagranicznych Związku Sowiec­
kiego, a Max Sehmeling nie- 
nreekim bokserem. O Trumani® 
wiedziała tylko część Niemców» 
że jest prezydentem Stanów Zjed­
noczonych, Większość oznaczyła 
go jako „jakiegoś Amerykanina". 
O pastorze Niemóllerze przy­
puszcza część, iż jest proboszczem 
rzymsko-katolickim, a część uwa­
ża go za światowego mistrza 
narciarskiego. Pawła Picassa 
wielu Niemców ma za włoskiego 
fabrykanta makaronu. O Schu- 
maeherze, przywódcy socjalistów 
niemieckich, żaden z Niemców 
n:e umiał powiedzieć niczego 
bliższego.

*
Monachium. — Internowani hi­

tlerowcy spalili w swym obozie 
barak mieszczący sąd. Ratują­
cym udało się jeszcze ocalić od 
ognia część aktów oskarżenia.

*

Hamburg. — Władze Aliantów 
są w posiadaniu tajnych doku­
mentów tiicmTe<-kicg<> minister« 
stwa spraw zagranicznych hitle­
rowskiego reżimu.

Władze państw sprzymierzo­
nych opublikują te dokumenty w 
Londynie, w N. Yorku i w Mosk­
wie.

*
Berlin. — Gen Elscnhover opo­

wiedział się za zwiększeniem za« 
łóg okupujących wojsk w Niem­
czech i na Korei, gdyż zdaniem 
generała Ilość wojsk na tych te­
renach Jest niebezpiecznie mała.

*
Monachium. — 82-letnj Ry. 

szard Strauss, zwolniony od za­
rzutu współpracy z hitleryzmem 
przez sąd austriacki stawi się 
jeszcze na proces w sądzie dla 
spra w denazy f i kacyj n yeh w Gar- 
nfsch.

gospodarcze 
od Międzynarodowego Banku Odbu­
dowy w zwązku z tym, że oczekuje 
się zapowiedzianego przyjazdu dwóch 
ekspertów tego Banku dla zbadania 
sytuacji gospodarczej tego kraju na 
miejscu.

W związku z oczekiwanymi rokowa­
niami gospodarczymi w Bernie są 
oceniane optymstycznie szanse uzy­
skania kredytu szwajcarskiego, które­
go wysokość jeszcze nie jest ustalona. 
Import f eksport ryby morskiej

W związku z wygasającymi umowa­
mi d islaw w ramach UNRRA w listo­
padzie zmnie szyi s:ę o połowę import 
ryby rnorsYe) do Polski. W miesiącu 
tym otrzymaliśmy w imporcie zgórą 
4,5 tys. ton ryby solonej i około 160 
ton konserw rybnych; łącznie 4,7 tys. 
ton wobec 7 5 tys. ton w miesiącu po­
przednim

W listopadzie wysłaliśmy po raz 
piąty transport łososia mrożonego do 
Aneli’ w lośc: 5 678 kg

Krajzmi ek«portu:acymi do Polski 
były: Szwecja. Kanada i Anglia.

Nowe w"’oki dla eksportn 
artykułów spożvwczych

Po'ski przemysł spożvwczy naw:ą- 
zał ostatnio nowe kontakty z firmami 
szwajcarskim , ang elskimi i szwedz­
kimi, w sprawie eksportu. Tytułem pró 
by wyw’ez:emy w najbliższym czasie 
do tych krajów susz jarzynowy i ows 
cowy.

Olej kokonowy ■ kopra 
od UNRR‘y

W ramach dostaw UNRRA otrzy­
mamy 7.700 ton oleju kokosowego. 
Statek ..John D Altgold", który wie­
zie ładunek z Frisco, spodz ewany. jest 
w Gdyni lub Gdańsku z początkiem 
marca rb. Olei będzie rafinowany w 
„Amadzie" w Gdańsku.

Również w ramach dostaw UNRRA 
otrzymamy z F lip n 16 tys. ton kopry. 
Dostawy zrealizowane zostaną w ciągu 
jak'chś dwóch miesięcy. .
Skóra i garbniki z Argentyny

W Gdyni oczekuje się w najbliż­
szych dniach na statek ,.Narrvik“( któ 
ry przyw ezie d'a nas z Argentyny ła­
dunek skór i garbników wagi nett? 
5 tys. ton.
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Dafwy ciąg procesu członków W i N w Lublin e

Angielski dziennikarz 
zboczeńcem

WARSZAWA. (PAP) - Woj­
skowy Sąd Rejonowy w Lublinie 
przesłuchiwał dziś od rana w dal 
szym ciągu osk. Kaźmierczaka, 
który twierdzi, że na wieśó o sen 
sacyjnym wypadzie z Selbym w 
teren i inni korespondenci zagra­
niczni starali się o skontaktowa­
nie z nielegalnym podziemiem. 
Jeden z przebywających w War­
szawie dziennikarzy amerykań­
skich zwrócił się nawet w tej 
¿prawie do Kaźmierczaka, lecz 
do spotkania nie doszło. Dalej 
Kaźmierozak przyznaje, że tłu­
maczył dla Selby‘ego gazety pol­
skie tylko pobieżnie, gdyż nie 
znal dobrze języka niemieckiego. 
Sąd postanowił odczytać proto­
kół z zeznań złożony przez Kaź- 
mierczaka w śledztwTe. Z doku­
mentu tego wynika że Selby za­
lecał się niedwuznacznie do Kaź 
mierczaka. Protokół podaje do­
kładnie przebieg wspólnych po­
dróży oskarżonego z dziennika­
rzem brytyjskim, M. Derek Sejby 
zachowywał się wobec Kaźmier- 
czaka jak zakochana kobieta. 
Kaźmierozak podał w śledztwie 
cały szereg nazwisk ludzi, z któ­
rymi Selby‘ego łączyły b. bliskie 
stosunki. Selby opowiedział K"ź- 
mierczakowi o istniejącym w An 
glii klubie homoseksualistów. 0- 
becnie na rozprawie Kaźmier- 
czak twierdzi w sposób wykręt­
ny, że stosunek jego do Selby‘cgo 
miał charakter przyjaźni, pozba­
wionej podłoża seksualnego.

WARSZAWA (PAP). — W dalszym 
ciągu procesu lubelskego zeznawali 
następni oskarżeń1. Grabowska tłuma­
czy s:ę z cążącego na niej zarzutu 
kwaterowania band oraz p-zechowy- 
wania nielegalnej prasy na folwarku 
we Władzinie, gdzie była gospodyn ą.

Z kolei składa zeznan a Barbara Kur 
aatowska. Opowiada ona o b'iższym 
poznaniu jednego z członków bandy 
iaren em Janusz, pseudonim „Pazur“.

Na drcdze to upowszechnienia cśwaty i kultury
W dniach od 30 styczma do 1 lute­

go b. r. odbyła się Okręgowa Konfe­
rencja w Jędrzejów e, zorgan zowana 
przez Kuratorium Okr. Szk. — Wy­
dział Ośw. i Kult. Dor. poświęcona u- 
powszechn en u czytelnictwa i samo­
kształcenia wśród dorosłych/

W konferencji wz ę’o udział 60 osób 
Z całego Okręgu wraz z pod nspckto- 
rami od spraw O. i K. D.

Z ramienia Min. Ośw. obecna była 
sta konferencji P Dr Z. Zalewska, 
Wiz. M n., zaś z Kurator urn — Nacz. 
.Wydz. St. Maniak i Wiz. J. Z el ński.

Prelegentami na koiferencji byl wy 
żej wspomniani przedstaw ciele M ni- 
sterstwa Ośw aty i Kuratorium oraz 
podinsp. St. Szczęsny.

Poza programem w p'erwszym dniu 
konferencji — uczęstncy konferencji

seksualnym
Jego dowódca ,,,Azja", usłyszawszy od 
oskarżonej, iż zna ona w Warszawie 
brytyjskiego korespondenta, powie­
dział, że chętnie by go poznał. Po po- 
wroc e do stoicy Kurnatowska spotka­
ła się z Selby‘m, który wyraził chęć 
wyjazdu dla skontaktowania się z ban 
dam:. Razem z S3’by‘m Kurnatowska 
wyjechała do Wladzina.

Po zamknięciu postępowania dowo 
dowego rozpoczął przemówienie pro­
kurator wojskowy. Stwierdza on, że w 
tym procesie uw daczn ają się zas-dni 
cze elementy ca ej akcji wywrotowej 
nielegalnego podziemia. Każdy z oskar 
żor.ych brał cżynny udział w którymś z 
ogniw tej działalności. Prokurator oma 
wia szczegółowo współpracę WIN i 
UPA, zamanifestowaną dobitn e na 
konferencji ,,okrągłego stołu“ we Wła 
dżinie.

Przechodząc do osoby Derka Selby 
oskarżyciel podkreśla, że tym głębszy 
jest nasz żal. że znalazł się ktoś kto 
nie zrozumiał wspólnego celu i brater­
stwa broni, które w ostatniej wojnie 
zb'iży’o tak bardzo naród brytyjski do 
narodu polskiego.

Nie wątp‘ę — mówił prokurator — 
że postępowanie Derka Se'by zostan'e 
należyc’e ocenione przez lojalną opi­
nię brytyjską.

Jako uczestnik ostatniej wojny De­
rek Selby fachowo ogląda broń, tę sa­
mą, która była skierowani przeć w poi 
skipi żoln:erzom. kiedy ci postępowali 
na Berl’n. a wojska brytyjski wal­
czyły już w samych Niemczech. Reak­
cja pana Selby‘ego na widok tego u- 
zbrojenia była bardzo osobl wa Ten 
dziennikarz brytyjski wyraził swoje 
zdz wienie, że członkowie bandy nie wy 
stępują bardziej czyrne.

Prokurator domaga się dla Harewi- 
cza Pretoriana herszta bandyck ego, 
kory śm'ercr. Dla przywódców bmdyc 
kich i wspó'pracownika nielegalnej 
prasy — długoterminowego w'ęzienia, 
oraz surowej karv dla pozostałych o- 
skarżonych. Wyrok zapadnie w dniu 
jutrzejszym,: ..

spędzili niezwykle przyjemnie czas na 
w eczcrze llteracko-artyslycznym o- 
pracowanym przy wspó udziale uczen­
nic Państ Gimn i L’c. przez prof. Du 
basa i Zuka z Jędrzejowa.

Praca na konferencji stała na bar­
dzo wysokim poziom e i wzbudziła w el 
kie zainteresowanie wśród nauczyciel­
stwa. Sądzić należy, że konferencja 
przyczyni sę znacznie do wzrostu ze­
społów czytelniczych i samo\szta'.ce- 
n owych na teren e Kielecczyzny.

Władze szkolne przywiązują wielką 
wagę do tego rodzaju form pracy o- 
światowej wśród dorosłych i czynią 
wszystko, by przyjść z pomocą tym, 
którzy istotnie pragną s‘ę uczyć.

Okręgowa Poradnia Samokształce­
ni mieśc: s ę w Kuratorium. Wydział 
Oświaty i Kultury Dorosłych, Hotel 
„Bristol".

Nad czym obradowało
Kolegium Zarządu Miejskiego

Zniszczony dom przy Al. N. M. Panny 41, zostanie od udowany
W dniu 7 lutego odbyło się w 

Ratuszu czwarte z kolei posiedzę 
nie Kolegium Zarządu Miejskie­
go. Przewodniczył Prezydent m. 
Częstochowy ob. Wolański, proto 
kół prowadził Naczelnik Wydzia­
łu Ogólnego mgr. Wysokiński. Po 
rządek dzienny posiedzenia obej­
mował następujące gprawy:

Uchwalenie nowego statutu dla 
Zakładu Oczyszczania Miasta.

Urriowa z Towarzystwem Elek­
trycznym Okręgu Częstochowskie 
go, odnośnie bocznicy kolejowej 
dla Elektrowni.

Sprawa wydzierżawienia Cen­
tralnemu Zarządowi Energetyki 
częśc; obiektu i urządzeń Beto­
nowo! Miejskiej.

Sprawa odbudowy budynku 
przy ul. Al. N. M. P. 41 i inne,

Kolegium przyjęło bez popra­
wek odczytany protokół z poprzcd 
niego posiedzenia odbytego w 
dniu 7 stycznia 1947 r. Prezydent 
miasta podał do wiadomości treść 
umowy, jaką zawarł z Państw. 
Budownictwem Elektrycznym w 
przedmiocie dzierżawy w obrębie 
Betonowni Miejskiej placu o po­
wierzchni 100 m. kw. oraz suszar 
ni z przeznaczeniem na magazyn 
i prawem korzystania z bocznicy 
kolejowej, taboru kolejowego i 
wagoników za fączną termie dzier 
żawną w wysokości 32000 zł.

Zgodnie z uchwalą Kolegium 
Nr 19 47 z dnia 7 stycznia Prezy­
dent Miasta wniósł pod obrady 
Kolegium projekt statutu dla Za 
kładu Oczyszczania Miasta, jako 
przedsiębiorstwa o charakterze u- 
żyteczności publicznej. Kolegium 
uchwaliło projekt bez zmian, upo 
waźniając Prezydenta do przędło 
żenią projektu Miejskiej Radzie 
Narodowej do ostatecznego za­
twierdzenia.

Towarzystwo Elektryczne Okrę 
gu Częst. wystąpiło do Zarządu 
Miejskiego z propozycją zmiany 
brzmienia zatwierdzonej na 
ostatnim posiedzeniu umowy, żą 
dając, aby umowa zawierała klau 
zulę, że przed jej wygaśnięciem 
winna być przedłużona na dalszy 
okres dziesięcioletni i t. d. do cza 
su, jak to długo będzie leżało w 
interesie Elektrowni. Kolegium 
postanowiło żądanie Elektrowni 
załatwić odmownie, wyrażając 
pogląd, że gmina miejska nie mo 
że wyzbywać się należnego jej 
prawa dysponowania placami, 
gdyż byłoby to sprzeczne z intere 
scm publicznym, do którego o- 
ehrony Zarząd Miejski jest powo 
łany.

Zniszczony w czasie działań wo 
jennyeh dom przy ul. N. M. P. 
Nr 41, którego wiaścic;el nie przy 
stąpił do remontowania, został u- 

znamy przez władze budowlane w 
myśl przepisów z 26.XI 45 r. o roz­

biórce ; naprawie budynków znisz 
czonych i uszkodzonych (Dz. Ust. 
R. P. Nr 50, poz. 437) i rozporzą­
dzenia Ministrów Odbudowy i ad­
ministracji Publicznej jako nie 
naprawiony i podlegający odbu­
dowie na jego koszt zgodnie z de­
kretem.

Obecnie wyłoniły się dwie kon­
cepcje co do naprawy tego budyń 
ku:

a) rozbiórki do pierwszego pię­
tra budynku frontowego przez 
prywatnego przedsiębiorcę za wy 
nagrodzeniem 300,000 zł z tym, że 
■materiał budowlany, pochodzący 
z rozbiórki stanie się własnością 
przedsiębiorcy, a następnie par­
ter budynku z mieszczącymi się 
w nim sklepami miałby być od­
dany do eksploatacji poszczegól­
nym kupcom.

b) oddanie budynku do całko­
witej, gruntownej naprawy Pań 
stwowcmu Bankowi Rolnemu. Po 
rozważeniu obu koncepcji Kole­
gium powzięło uchwalę, zalecają­
cą oddanie budynku Państwowe­
mu Bankowi Rolnemu.

Mając na uwadze niewłaściwe 
zachowanie się pewnych osób w 
okresie okupacji niemieckiej, po 
leccno Prezydentowi Miasta nie 
zawierać z tymi osobam: umów 
na dzierżawę lokali w domach 
administrowanych przez Zarząd 
Miejski z tym, że Kolegium za­
strzega sobie kontrolę w tym, 
względzie.

Kolegium uchwaliło podwyż­
szyć wynagrodzenia administra­
torów domów zarządzanych przez 
Miejski Zarząd Nieruchomości, 
opuszczonych j porzuconych do 
wysokości 15 proc, sum zainkaso- 
wanych tytułem komornego. Po­
dobnie uchwalono dodatek 20 proc 
dla pracowuików Szp i takiego La 
boratorium Analiz Lekarskich po 
czynając od dnia 1 lutego.

Postanowiono podwyższyć sub­
sydium wypłacane Niższej Szko­
le Muzycznej do wysokości 5 ono 
zł. miesięcznie. Załatwiono kilka 
odwołań od wymiaru podatków 
miejskich w tym pozytywnie M.

Odznaczenia matek
wie’odzicfnycli i fiwał)eh związków małżeńskich
Prezydium Krajowej Rady Narodo­

wej powzęlo uchwalę o odznaczenu 
matek w elodz etnych sześcioro i w ęcej 
dz'ec:) i trwałych związków małżeń­
skich (małżonkowie, którzy przeżyli 
50 lat w nieprzerwanym zw ązku mał­
żeńskim)

W zw’ązku z tym podajemy do wia­
domości w myśl wyjaśnień Zarządu 

Lipińskiej i M. Mojzycha, Zakla 
dów Chem. „Aniołów“, negatyw­
nie załatwiono odwołanie K. Cha- 
wlowskiego, Z. Jakubowskiej i 
K. Jakubowskiego, Garbarni Czę­
stochowskiej, Zgromadzenia SS 
Zmartwychwstanek, Częstochow­
skiej Spółki Komunikacyjno 
Transportowej „Polonia“.

Postanowiono ob. Wiktorowi 
Terykowi i Mikołajowi Świrskie- 
mu przyznać zaopatrzenie emery­
talne, jako posiadającym do tego 
uprawnienia nabyte na terenach 
wschodnich. Zatwierdzono jako 
celowy wydatel^, dokowany na u- 
rządzenie świetlicy Zw. Zaw. 
Prac. Samorządowych w wyso­
kości 50,000 zł.

Kolegium upoważniło Prezyden 
ta do dokonywania wypłat w o- 
kresie trwania prowizorium bu­
dżetowego t. j. do dnia 31 marca 
1947 r. w przedmiocie koniecznych 
wydatków na remonty i nieprze­
widzianych potrzeb goespodar- 
czych do wysokość; 50,000 zł.

Komitet Wystawy zwrócił się 
do Zarządu Miejskiego z prośbą 
o wydzierżawienie dla celów Wy 
stawy-Targów sia okres jej trwa 
nia parku 3 go Maja. Kolegium 
uwzględniając waruoki zdrowot­
ne naszego miasta załatwiło ten 
wniosek odmownie, stwierdzając, 
że w okresie letnim nie można 
pozbawić mieszkańców miasta 
możliwości korzystania z zieleń­
ców miejskich.

Członek Kolegium ob. Jurek 
Kazimierz zapytał Prezydenta 
czy wie, że w szpitalach miejskich 
chorzy nie otrzymują potrzeb­
nych im leków. W odpow^d-- 
Prez. Wolański wyjaśnił, że brak 
leków niestety istnieje, ale ma 
charakter przejściowy, który Za­
rząd Miejski stara się zmienić! 
Nie zawsze można nabyć leki, któ 
re są konieczne dla poszczegól­
nych chorych. Poważną troską 
jest zapewnienie chorym dosta­
tecznego wyżywienia, które jest 
wciąż niezadnwalniaiąee. Zarząd 
Miejski «-zvni wszystko, aby za- 
pewirć szpitalnictwu miejskiemu
właściwy poziom.

Miejskiego że zainteresowanie tą u- 
chwalą Piezyd um Krajowej Rady Na 
rodowej matki i małżeństwa zamesz- 
kujęce w Częstochowie powinny zgła­
szać się w Urzędzie Stanu Cywdnego 
(ul. Dąbrcwskego Nr 7), gdzie zosta­
ną dokonane odpowiednie formalno­
ść zw ązare z opracowaniem wnio­
sków na odznaczenie.

WITOLD ZECHENTER Sb

AXAXAfiA
t— Brunet, czarne oczy^
— Tak, brunet... *
— Więc?
— Oświadczy! nam, że pewne ogloszen’e, które 

go treści nie chcżał podać nawet w przybliżeniu zosta­
nie z powołaniem się na jego nazwisko złożone dzisiaj 
telefoniczn e tuż przed godziną piątą, godziną zamknię­
cia wydania wieczornego...

—- Jakie podał nazwisko?
— Jerzy Onpeut.

Onpeut? Cóż to za nazwisko
On peut — to znaczy: można... Nazwisko jaskrawię 

umyślone, żart;..
Głos z administracji pisma mówił dalej:
— Podał swój adres: 20, rue Corneille—

Detektyw znał dobrze tę uliczkę i wiedział, że ma wszy­
stkiego parę kam enie z jednęj strony, a drugą two­
rzy bok teatru Odeon... Adres pana Można był oczywi­
ście także zmyślony...

— Dziękuję — mruknął i powiesił słuchawdę.
Pan. Można mieszkający w nieistniejącym domu!
Dyrektor kiwał głową, przygryzając wargi ze złości.
— Zatelefonuję jeszcze do „Paris-Soir“—
Na pytanie detektywa dano tam indentyczne odpo 

wiedzi z tą różnicą, że nazwisko brzmialo Peutetre to 
znaczy „może!...

>— Odpokutuje pan jeszcze za to — zgrzytnął detek-

tyw — panie Można i panie Może!
— Wątpię, czy odpokutuje tak, jak sobie na to za­

służył — szepnął ponuro dyrektor Lafettal.
— Jakto? Dlaczego?
— To chytra, nieprzeciętnie chytra sztuka... To por­

wanie — to był jakiś żart, słowo daję... w jakimś celu 
którego zrozumieć nie mogę-

— Za taki żart — jak to pan nazywa — nie ma kary?
— Jest... ale...
— Ale co?
— Tu będą jalfeś kruczki, jakieś okoliczności... Sami 

wyjaśnią... Detektyw nagle zerwał się w nowym napły­
wie energii:

— Ale ja wcześniej!
— Co pan wcześniej?
— Ja to wyjaśnię wcześniej!
Dyrektor Lafettal popatrzył na niego smutn’e:
— Dobrze by to było... i dla pana samego... i dla ho­

noru policji... Strasznie na nas psy wieszają... W tych 
pismach — wskazał na leżące przed nimi gazety — aż 
przykro czytać... można soh e wyobrazić, jak te fakty 
komentuje nasz miły ludek paryski, tak bardzo skłonny 
do wykpiwania... Murowane, że znajdziemy się wszyscy 
w najbliższym programie jakichś rewietek... Ale pan 
tego ne wykryje! To już jest laki pech przeklęty—

Uczynił znaczący i zrozpaczony gest, ale detektyw 
nie zważał już na to. Musi! Musi w ciągu tej nocy wy­
kryć prawdę!

Jedyna droga do wykrycia prawdy prowadzi przez 
pana Alfreda Very.

Jedyna droga do wyłowienia pana Alfreda Very 
prowadź' przez dyrektora de Vadatte, z którym się 
wczoraj umówił na godzinę trzeć.ą.

ROZDZIAŁ XX.
11, rue du Havre.

— Zdrowie pana Very!
— Dziękuję!
Trącili się kieliszkami, w których pieniło się , Asti".
— Niech się pan pokrzepi winem -- zażartował dy­

rektor de Vadatte — bo jutro będzie pan potrzebował 
dużo s 1!

— Przypuszczam.
— Będą poważne przejścia z policją.»
Pan Very roześmiał się:
— Będzie to jednak wyjątkowy wypadek: oskarżo­

ny zyska sobie sławę swoimi występkami i poklask 
ogółu, jak sądzę.

— Z pewnością! — rzekł pan Riderot senior. —•> 
Jestem pewny Paryżan!

— Ja także — doda! pan Riderot junior. — Tylko, 
panie Very, raz jeszcze przypominam: choćby się nie 
wiem jak o pana dobijali, praca tylko dla nas!

Very wzruszył ramionami:
— Zadłużyłem się przecież grubo na konto tej pracy 

u panów.
— Tak, ale potem. Bo jestem pewny, żc będziesz pan 

miał tysiące ofert propozycyj, zgłoszeń z całego świa­
ta!

Very śmiał się zadowolony.
— Swoją drogą — rzeki dyrektor de Vadatte — ta­

kiego pomysłu nie było jeszcze w dziejach reklamy!
— Nie było! — przyświadczyli bracia Riderot a 

młodszy napeln ł znowu kieliszki.
Dyrektor spytał po chwili, bo widocznie myśl ta nie 

dawała mu jednak spokoju:
— Ale jaka właściwie kara grozi panu Very? c. d. n.
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Częstochowa jednomyślnie potępia
zbrodnią poznańska

Zamordowanie w Poznaniu ś. p. 
Stachowiaka, ezlonka Z. W. M., 
zbrodnia, dokonana przez uczniów 
na uczniu, głęboko wstrząsnęła
częstochowskim światem pedago­
gicznym i pobudziła Międzyszkol­
ną Komisję Porozumiewawczą w 
Częstochowie do zorganizowania 
w dniu 11 b. m. w sali Gimnazjum 
Państw, im- H. Sienkiewicza spe­
cjalnego zebrania, na które przy, 
byłl dyrektorzy gimnazjów, nau­
czycielstwo, rodzice oraz przed­
stawiciele partii i społeczeństwa.

Zagaił zebranie, witając przy­
byłych, dyr. Hvla, który podkre­
ślił, że zbrodnia poznańska zo­
stała dokonana przede wszystkim 
na skutek obniżenia się po woj­
nie poziomu moralnego. Ale tych, 
którzy ją popełnili, nic nie tłu­
maczy. Jest tak ohydna, że każ­
dego człowieka powinna przypra­
wić o wzburzenie, o wstyd. —• 
W Częstochowie, na szczęście, ni­
gdy nie było podobnych faktów. 
Tym niemniej w sprawie jej Czę­
stochowa. a zwłaszcza miejscowe 
nauczycielstwo, mml się wypo­
wiedzieć. Rez jakichkolwiek za­
strzeżeń, b:orac pod uwagę wzglę­
dy ezwsto ludzkie, musimy in mor. 
derstwo, dokonane przsk uczniów, 
jak najostrzej potępić.

Z kolei imieh’em szkół żeńskich 
zebrała glos dyr. Pachońska. — 
Zbrodnią — mówiła dyr. Pachoń- 
ska — wstrząsnęła całym społe­
czeństwem, najsilniej nami, wy? 
ęhowawńami. a to dlatego, że po­
pełnił ją uczeń na swoim koledze. 
Podczas oknnacji cała młodzież 
pols’-a konsp!rowałą i tępiła wro­
ga. Już wtcdv ogarnia! nas wy­
chowawców lęk. czy młodzież bę- 
dz:e zdolna wrócić do normalnej 
pracy dla społeczeństwa. Gdy «fa­
n's się tak« rzecz, jak w Pozna­
niu. pgaim’a na« przerażeni. To­
też my, wszyscy tu zebrani nau­
czyciele i rodzice, tniętimy stwo­
rzyć wspólny front, abv
n'a. która się stałą w Poznaniu, 
tak bardzo godna nofęn!en:a. nie 
powtórzyła się już p'gdy w‘ęeej,

Jako delegat grona nauczyciel­
skiego Gimn.. im. Sienkiewicza 
przemawiał prof. A. Pb łap. — 
W pięknych, o g'ębokiei treści 
słowach, mówca zns'anaw'a! się 
nad genezą ppznąńfkiej zbrodni, 
dokonanej przez Polaków na Pp- 
lakp, przez uczniów na uczniu, 
bratobójczej, ka'nowgj.

Nie wystarczy tylko oddać hołd 
zabitemu i tylko potępić zbrod­
niarzy. należy zrobić wszystko, 
co jest w naszej mocy, abv zbro­
dnia ta była ostatnią w Polscę. 
To nie duch polaki, nie dueli 
chrześcijański, nie duch demo 
kratyczny popchnął młodzieńców 
do tego szalonego czynu. To uczy­
nił szatan, Smętek germański, 
Smętek hitlerowski, który kązi 
polskie umysły. Ten Smętek da­
wał naszej młodz:eży podczas 
okupacji wódkę, a dziś pcha ją 
do lasu. Straciliśmy podczas woj­
ny 6 milionów ludzi. W naszym 
jest interesie, ahyśmy mieli jak 
najwiącej młodzieży, szerokie bo­
wiem otwierają się przed nami 
horyzonty i tak wiele, tak bar­
dzo wielę mamy do zrob'erfa. 
Wróg zadawał nam przez 6 lat 
okupacji rany, jakich nie odnie? 
śliśmy na przestrzeni tysiąclecia. 
Ran tych nie możemy od razu 
zagoić, ale musimy uczyn’ć wszy, 
stko, aby tlo tego dążyć. My. wy­
chowawcy, n'e uchylajmy się od 
ciążącej na nas odpowiedzialno- 
śći. Musimy uczyć młodzież po­
szanowania prawa, ęzy to nam 
się podoba, czy nie. Młodzi po­
winni nabrać przeświadczenia, żę 
n'e wolno nikomu zmieniać pra­
wa za pomocą noża eg y rewol­
weru. Wiemy, że młodzież żyie 
uezuciem, ale wiemy także, że da 
się przekonać rozumem. Trafiaj­
my do młodzieży rozumem i wy­
chowujmy ją. Z drugiej wszakże 
strony, aby zadanie swoje dobrzę 
spełniać, musimy mieć pełne sau- 
fan'e Władz.

Następnie przemawiał prof. Dą­
browski. Fakt morderstwa popeł­
nionego przez uczniów na uczniu 
—. mówił — za to, że uczeń ów 
tniał przekonania ppzytywrje w 
odniesieniu do dzisiejszej rzeczy­
wistości, ma swoją wymowę i jest 

sygnałem ostrzegawczym dla 
tych, którzy wychowują młodzież. 
Szukamy przyczyn zbrodni i mu- 
simy «twierdzić, że wiele zła u- 
czyniła wojna, ąłe i nie bez winy 
jest nasz charakter narodowy. 
Tkwi w nas zbytn;a skłonność do 
indywidualizmu, owe odwieczne 
sobiepaństwo, anarchizm, wróg 
wszelkiej pracy na dłuższą metę, 
jeżeli możemy być dumni z za­
chowania się naszej młodzieży 
podczas okupacji, z jej bohater­
stwa i odwagi, to z drugiej stro­
ny nie możemy zamykać oczu na 
jej indywidualizm, na ów tak 
bardzo szkodliwy anarchizm. — 
Młodzież muisi zrozumieć rzeczy­
wistość i dostosować się do niej 
pozytywnie, ale również i my 
mus:my zmienić nasze stanowi­
sko. My nie możemy pozwolić so­
bie na krytykę osób, które z ra­
cji za!mowanych w państwie sła- 
nowiek wymagają szacunku. Mn. 
simy być w wypowiedziach swo­
ich uczciwi, pamiętając, że mło­
dzież nie znosząca wszelkiego za­
kłamania. wycziUe od razu naszą 
riieszczerość. Winniśmy dbać o 
to, aby jakimś niepotrzebnym 
gestem, zbagatelizowanym kogoś 
ezy czegoś, n:e «tworzyć w psychi­
ce naszych wychowanków tragi­
cznych szczerb. Musimy przyjść 
młodzieży z pomocą i, aby ją ra-

Masowe rezolucje młodzieży szKolnej
Dyrekcja i nauczyc’e1e III Państw. 

Liceum i Gimnazjum ’m, Słow^ckego 
w Częstochowa wyrażają swój naj­
gibszy żal i potępieni w związku ze 
zbrodnią dokonaną na oscb:e s p Sta 
chowiaka instruktora Z. W. M. w Po­
znaniu, uważająp, że młodzież polska 
splamła się morderstwem, uwłacza­
jącym jej godności i postawie ideowej. 
Jako wychowawcy tej nfodzeży po- 
stanaw!amy dołożyć wszelkich starań, 
by łagodzić objawy skrajnego partyj-

-zbrod- niptwa, które mogłyby znaleźć echo w
życiu szkoły i postan-w amv iednec-yć 
wysd'k‘ w pracy dla odrodzonej Oj­
czyzny
Sekret-r''« Rady Pedag. 
(—) Maria Różycka.

Dyre' torka
(—) Zofia Idzikowska

Uczennice III Państw Liceum i Gim­
nazjum im. ,J. Słowackiego zgedne 
potęp ają straszliwą zbrodnię, którą 
ufała miejsce w gruzach kościoła ber­
nardyńskiego w Poznaniu.

Należy stanowczo powstrzymać falę 
zbrodni, strumień krwi, należy zbrod­
niarzy potępić i wykluczyć z życia 
spo ecznego

Bez wzg'ędu na zapatrywania poi'- 
tyczne i różtice poglądów morderstwo 
bratobójcze pozostaje zawsze czynem 
hańbiącym i n'e licującym z postawą 
etyczną młodzieży w odrodzonej Pol­
sce.

Uczennice III Państw Ucerjn 
i Gimn. im. J, Slowackego.

l-sza Drużyn« Harcerska im. 
Walerian!« Łukasińskiego przy 
T Państw. Liceum i Gimnazjum 
im. H. Sienkiewicza w Częątoeho- 
wie na zbfórce wszystkich har­
cerzy, odbytej w dniu 11 b. m-. 
przyjęła następującą rezolucję nyzny.

Otoczmy dzieci opieką
W dniu 1 lutego 1947 w Gmachu U*  

rzędu Woj. w Kielcach odbyła się od­
prawa k erowników oddziałów, preze­
sów Zarządu j kierowników , Domu 
Dz'ecka“ oraz wszystkich k erown ków 
przedsiębiorstw należących d > Woje­
wódzkiego Zarządu Związku Uc/.est- 
ntików Walki Zbrojnej o N epodle- 
g'ość i Demokrację przy współudziale 
Wojewódzk ch czynńków W'adz: Ad- 
nfrfstracyjnych, Samorządu i. Szkol­
nych. Odprawę otworzył ob, prezes 
major Wiślicz-Iwańczyk. w obecność. 
Sekretarza Generalnego Zarządu Głów 
nego pu k. Sęka,

— Główną naszą troską jęst—mów'i 
ob. Wojewoda sprawa udzielenia po­
mocy wdowom j sierotom po bojowni­
kach o Wolność i Demokrację Musi­
my to «czynić przez danie potrzebują­
cym odpowiednich warunków pracy 
lub stworzenie stałej pomocy tym. któ 
rży już pracować rwe mogą m względu 

tować, dać jej ideał — ideał do 
bra, piękna i prawdy. Dla jej 
szczęścia, przyszłości narodu i 
chluby Ojczyzny.

Z kolei zabrał głos prof. A. Pa­
wlicki. Mówca, piętnując zbrod­
nię poznańską, przytoczył Hora­
cego i Skargę, który nawoływał 
swego cza<su do zgody w naro­
dzie. Cytatami z orędzia Prezy­
denta Rzeczypospolitej, wzywa­
jącego naród do zjednoczenia się, 
prof. Pawlicki zakończył swoje 
przemówienie.

Jako przedstawiciel ZWM. tej 
organizacji, do której należał za. 
mordowany w Poznaniu S‘acho- 
wiak, przemawiał ob. Karwat. — 
W mocnych, pełnych uczucia «ło­
wach mówca podkreśli,, że zro­
dził ZWM czyn i dla tego czynu

Rezolucja
Zebrań! w dniu 11 lutego 1947 r. 

w sali i-go Glmn. Państw w Czę­
stochowie z InMntywy Między­
szkolne! Komlsll Porozumiewaw­
cze | dyrektorzy, nauczyciele, ro­
dzice oraz przedstawiciele snołe- 
czcńrtwa i partyl. ’’»dnnnłntnle 
podrgla'« haniebny bratofcólczy 
ątnrd, dokonany przez uczniów 
szkół średnich w Poznaniu na 
swoim koledze ś. p. Janie Sta­
chowiaku.

w sprawie mordu poznańskiego:
Z cal« sfanownzrśc!« potępiamy 

haniebny mord dnkorwny na oro- 
hle kclrgi ś. p. Jana Stachowia­
ka oraz ciw'ad-zamv że szeregi 
Orgnnlradj Farerrcldel nie mo­
gą s*ać  sin pulem dz’ała"’a zbro­
dniczych lńsnlra*o*ńw.  Przyrze­
kamy, że czuwać M-knty nad 
tym. aby u-untsć skutki powo’en- 
n-go zrp-ue’a. i!'ri”’n!aiacego 
odbudowe życia na?zę| Ojczyzny, 
.......jdarccręe 1-sml Drttżwny 
Im, Waleriana Łukasińskiego."

♦
My. polska młe-Mpt srko’ną, 

ksTfał””ira się w Pryw. Gimna­
zjum I Lbeuzn . Nauka I Pra-a“ 
w Cz"słe”how!e. wnosimy protest 
nrzcclw morderstwu k*óre  mia­
ło m’”!sce w Poznaniu.

S.'w?erdza-ny, że kałJy czyn 
niegodny młodzieży polski?’ wy- 
rządza krzywdę Je! czci I hono­
rowi. Wiemy, te cal” raród w 
chwilach organizowania i konso­
lidowania swych sił 1 działań 
twórczych. nadzlr ?e rweje pokła­
da w młodym pokol-nlu I pamię­
tając Jrgo offarneffi I psiwkee- 
nie bs-g-ankzn?. w ckresle wolny 
i rkunacli, tym hardziej orzekule 
ed nlrgo czynów etycznych, szla­
chetnych. nodnyrh Imienia poi- 
sklngo. Wiemy, te spoczywa na 
nas odpowiedzialność za przysz­
łość narodu, za ’rgo honor i war­
tość Wlrmy. że n^-zym zadaniem 
Jest wyrhowywać się na szla­
chetnych członków Narodu Pol- 
sk’run. który złączony Jest miło­
ścią jedne] zl”ml olczystel. po- 
szannwzniem każdego obywatela 
naszego Państwa.

Dla podkreślenia naszego pro»

pa stan zdrowia lub kalectwo. Specjał 
ną opieką mus my otoczyć sierotv i 
bezdomne dzieci stwarzając dla n ch 
odpow edn o wyposażone Demy Dfcc 
ka, w których dz eci nie tylko Znajdą 
dach nad głową, ale mac erzyńską o- 
pickę OTaz uzyskają możność uczęsz­
czania do szloły. Mus'my tego doko­
nać w ramach Związku przy współ- 
udz ale całego spoleczeń'twa. Własny­
mi siłami pow-wśmy organizować 
warsztaty pracy bv w ten sposób móc 
mobil zować środk' pieńężne na reali­
zację p'anów przyjścia z p> w>cą tym. 
wobec któ-ych mamv zobow ązania. 
Dz'siaj n-gfmy pomyś’eć, jak zmobt- 
Hzowrć wszystkeh, jak natchnąć ideą 
pracy dla Państwa i Społeczeństwa 
tych, którzy jej jeszcze nie podjęli — 
jak zbudować „Dom“ w którym nie bę 
dzie już obdartych ani głodnych.

Z wygłoszonych sprawozdań przez 
kierownictwo poszczególnych Do­

ZWM będzie pracował nadal. Mło­
dzież po wojnie, ta nawet naj­
biedniejsza i najbardziej potrze­
bująca pomocy, ma udostępnione 
pole do nauki i może, gdy chce, 
osiągnąć jak najwyższy noziom 
kulturalny, dlatego też ZWM za- 
sze odnosi, się i odnosi jak naj­
bardziej pozytywnie do Rządu. 
ZWM apeluje do rodziców, do 
nauczycielstwa, do wszystkich 
ludzi dobrej woli, aby dołożyli 
starań i uczynili wszystko, co 
jest w ich mocy, iżby nikt nie ła­
mał rodzinnych więzów i kaino­
wo brat n’e zabijał brata.

Po przemówieniu ob. Karwata 
dyr. Sabok odczytał poniżej przy 
toczoną rezolucję, którą zebrani 
przyjęli jednogłośnie.

Powołani do odrodzenia moral­
nego młodzieży i powojennego 
up8dłu, przrCrrvi'fie szkoły, 
rodziców I społeczeństwa posta­
nawiają dołożyć wszelkich wy. 
sitków, aby zgubne dziedzictwo 
okupacji jak nalszybclej z duszy 
młodego pokolenia wyplenić I 
wprowadzić młodzież na drogę 
prawdziwych Ideałów: miłości, 
jedności 1 pracy dla odbudowy 
Rzeczypospolitej.

testu przyrzekamy, te wysiłki na­
sze pójdą po linii wytężonej pra­
cy naukowej i kulturalnej.

♦
Młodzież Glmn. I Liceum Tow. 

Szkoły Społecznej w Częstocho­
wie wyraża najgłębsze oburzenie 
i ubolewanie z powodu zamn-de- 
wanla w Poznaniu uczn’a Sta­
chowiaka przez Jeno kolegów 
szkolnych I zapewnia, te wszel­
kimi siłami przeciwdziałać bę­
dzie wszelkiego rodra*u  cb*awom  
upadku moralnego i zdziczenia:

*
Uczennice Glmnazlum I Liceum 

Żeńskiego Zgrom SS Najśw Ro­
dziny z Nazaretu w Częstocho­
wie potępiają zbrodnie popełnio­
ną przez uczn’ów w Poznaniu, 
Jak- <-zyn niegodny PoŁaków-ka- 
tolików.

■ *
Dyrekcja Żeńskiego G’mna 

zjum Krawieckiego „Samopomoc" 
w Częstochowie, Al. Kościuszki 
Nr 15. donosi, że uczennice tegoż 
gimnazjum wraz z 3-eią Drużyną 
Harcerską „Skalną" przy tejże 
szkole na zebrarru dnią 11 lutego 
b. r. o godz. 8.15. uchwaliły na 
stęnuiaeą rezolucję:

1. Potępiamy akt zabójstwa, 
dokonany przez młodzież szk^na 
w Po’nanlu, Jako czyn niezgodny 
z etyka, z zasadami naszej świę­
tej w’ary katolickiej I z sumie­
niem Polaka.

2, Uchwalamy ścfślelsza współ­
pracę koleżeńską, która by po­
zwoliła nam lepie! poznać się I 
szanować swe przekonani, zmie­
rzające do utrwalenia jedności I 
Odbudowy wspólnej naszej oj.

mów Dziecka widzmy, z Jak wie!k!mi 
trudnośdam one walczą. Brak odpo­
wiednio wyposażonych domów b elzny 
tak pość ewej jak i osobistej oraz o- 
dzieży ą zwłaszcza obuwia. Że srra- 
wozdań poszczególnych Zarządów Po- 
w atowych oraz kierown ków p-zeds ę 
biorstw należących do Zarządu Woj 
dowiedzieliśmy się p pięknych wy- 
ńkach pracy. Dochody, jeżeli iak<e- 
kolw ck istnieją, są zbyt małe w sto- 
su-.ku do potrzeb, by można było ob­
jąć Domami Dziecka wszystkie tuła­
jące s’ę jeszcze bez opieki a nie rzad­
ko przymierające głodem sieroty i pól 
S'eroty. Zarząd Wojewódzki w popo- 
zunfcńu z czynnikanf Adm n stracyj- 
nyn»i Irządza w dniach od 10 do 16 
lutego br „Ożeń Dziecka“ na terene 
Województwa. Wsze'k:e datki pros:tny 
przesyłać na konto K. K. O w Kiel- 
caoh Nr 209. (PE)

Krcnka ke'ecka
Komisja Specjalna walczy 

z nadużyciami
Na wniosek Komisji Specjalnej De­

legatura w Kielcach, zostali aresztowa­
ni: .

1. Dyrektor oraz 10 robotników, 
członków Rady Zakładowej fabryki 
wyrobów skórzanych pod Zarządem 
Państwowym, dawnej firmy Kromu- 
łowsk. w Radomiu, pod zarzutem do­
konania mfonowych nadużyć. Usta­
lono brak 2848 kg skóry pasowej oraz 
2645 kg skóry blankowej. Z tego tytu­
łu Skarb Państwa poniósł stratę licząc 
po cenach sztywnych za wym-enioną 
ilość skór 1.060.763 zł. według cen ryn 
kowych na sumę 27 674.280 zl. Syste­
matyczne kradzieże dokonywane przez 
zatrudnionych w fabryce robotników 
były możfwe na skutek wad'iwej or­
ganizacji w zakresie adm n’stracji I 
księgowości oraz braku nadzoru i kon­
troli.

2 Michał W śn:ewski kierownik mły 
na w Radom u z ramienia Woj. Zarzą­
du Związku Uczestn ków Walki Zbrój 
nej o Niepodległość i Demokrację — 
za przywłaszczenie pow’erzonego męt 
zboża przez Ministerstwo Aprowizacji 
oraz Związek na łączną sumę 424.500 
zł.

3 Wladyslaw Kosma kierown'k gar*  
barn! „Dąb“ w Radoniu pod zarautem 
nielegalnego garbowania. Dochodzę*  
nie w toku.

4. Tytus Skrzyński ze Skaryszewa 
wraz z 5 ma spótn kam’ pod zarzutem 
nie'egalnego skupu skór na wolnym 
ryn' u oraz garbowania przed otrzy*  
mantem zezwolenia.

Główny organ'zator Tytus Skrzyń­
ski już w kró»k:m czasie zdążył sob'e 
kupić realność za 6 milionów zł, (PE)

P. C. H. konferuje ze Związkiem 
Samopomocy Chłopskiej

Kielce. W ostatnich dniach stvczn'a 
br. odbyło się staraniem P. C H. Od*  
dz'ał Woj w Kolcach zebranie przed*  
staw’ciel i Zw. Sam. Chi. celem omó- 
w'enia akcji ,,Przemysł dla Wsi" i 
kon:eczności nawiązania śc‘s’egó kon*  
taktu i współpracy P. C. H. ze Zw. 
Sam. Chł. Od 1. I. 1947 r.. wymieniona 
akcja jest akcją stalą, a produkty 
przeznaczone dla wsi muszą docrerać 
w 100% Za najważnojszego a zarazem 
najb'rd- ej pewnego współpracownika 
i pośrednia nfędzy dostawcą t. j. P, 
C H. i odbiorcą, jakim jest roln k, 
uważamy Zw Sam Ch'. Z tego też po 
wodu chcemy nawiązać z h'm współ­
pracę, by w ten sposób utrącić nie­
uczciwą i szkodlwą spekulację. Nie 
może bvć mowy o jak;ejś konkurencji 
ze ..Społem“, lecz ma to być wspd'pra 
ca. Przedstawiciele Zw. Sam. Chł. 
prosił' o pierwszeństwo w zaopatrywa 
p:u ich przez P C. H oraz zaopatrzę 
ni® ws" w odpowiednie narzędz a rol­
nicze. W odpowiedzi na postawione 
postulaty prTez de’. Zw. Sam. Chł, na- 
cze’ny dyr. P C II Oddziału Woj. ob. 
Petry' owski, określił w jak ch ramach 
może w eś spod -iewać s;ę przydz’a'u 
nadchodzących towarów, a równocześ 
nie prosił o przedstaw'enfe zapotrze­
bowań na narzędfa rolnicze oraz na­
wozy sztu-zne. Ze swej strony P. C. H. 
zwraca s!ę z prośbą o pomoc w dde- 
dz;nie skupu zboża. Jako prem ę będą 
rolnicv magi' nabyć po niskich cenach 
tekstvlia t cement z tvm Że m”my iuż 
obTecaną papę i blachę. Worków na 
przechowanie zboża dos^rczy P C H. 
Po przemówien u, wywiązała, się dy­
skusja, w której posz^zegó^i przed­
stawiciele zgłosili swoią g otowość w 
przeprowadzeniu tej akcji/ przy czym 
zapewnia'! o pozytywnych rezulta­
tach swej pracy

Nowa Szkolą Rolniczą 
w .Janikowie

Dn a 261.1947 odbyło się w Janiko­
wie pow. Kozeniee, w obecności 
przedst Władz Państwowych I Samo­
rządowych uroczyste otwarcie i przeka 
zanie m'eiscowemti społeczeństwu — 
Szkoły Rolniczej, powstałej w wyn:ku 
realizacji reformy rolnej. Szkoła Rol­
nicza w Jan kowie zbudowana na pro­
zach Przyczółka" nad Wls'ą sanowi 
przykład eodnv zainteresowani i iest 
ch'ubnvm świadectwem dla syytrwa- 
'ych pracowitych i pebycb en'<rja- 
*mu łudź’ znad W's’y. (rp)

Ofiary
Prok. Kosiński Zb!gnię.w wpłaca gL
500 u sztandar OM- TUR
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Z ostatnich wndaionrlw
J. Meissner „Na afrykańskim 
szlaku“ AWiR Katowice 1946 r.

„Na afrykańskim szlaku“, trzecia z 
ko lei powojenna publikacja książko­
wa znanego pisarza lotniczego Janusza 
Meissnera, to zbiór opowiadań lotni­
czych z lat 1943 — 45. Opow eścj te, 
podobnie jak ,,Żądło Genowefy“ i ,,L 
jak Lucy“, tętnią rytmem w elkiej woj 
ny, są ciekawe oraz, co stanowi o ich 
niewątpliwej wartości historycznie 
prawdziwie.

Na p’er wszy plan wysuwają s'ę dwa 
opowiadania o dużych osiągnięciach 
•rtystyczinych, — to jest: Każdy kurs 
północny prowadzi do bazy“, rzecz o 
tonącym lotniku, oraz ,,Na afrykań­
skim szlaku“ opowieść tytułowa, c'e- 
kawie ujęta psycholog:cznie z nieznane 
go dla nas odcnka walk w trop kal- 
nych krajach Afryki.

Inne opowiadania, o wiele krótsze, 
bodaj, czy ńeraz nie za zwięzłe, to 
fragmenty wojennej epopei Po!sk;ch 
Sil Powietrznych w walce z Niemcami. 
A działania samolotów, wchodzących 
w skład owych sił, były rozma’te: 
bombardowanie miast niem'eck:ch, 
ochroni bombowców loty wywiadow­
cze, przeweziene z kraju do Londynu 
delegatów Polski Podz'emnej, czy w 
fazie końcowej, n szczenie ostatn’ch 
punktów n'emieckiego oporu.

Cykl zamyka ,,Bilans wojenny lot- 
ftictwa“, rozważania, w których autor 
usiłuje zsumować ca'ą działalność lot 
nictwa polskiego, określić jego straty 
( podnieść zasługi.

,,Na afrykańskim szlaku“ nie jest 
książką napisaną przez humanitarystę, 
«■le ostatnia wojna, rozpalona przez 
sfemieckich rasistów, którzy n szczyli 
nie tylko poszczególnych ludzi czy ro 
dany, ale tęp:Ii biologicznie całe na­
rody, była tysiąckroć razy bardziej 
pozbawiona wszelkich odcieni huma­
nitaryzmu. Sposób postępowania Niem 
ców nie tylko usprawiedliwiał, ale na­
kazywał bohaterom Meissnera tak a 
nie inaczej postępować: bombardować 
byle jak najcelniej.

Opow‘adan:a ,,Na afrykańskim szła 
fcn“, pisane dobrą polszczyzną, intere­
sujące przez obrany temat, zacekaw ą 
na pewno liczne rzesze czyte'ników i 
zapewnią brali lektury „strącanego 
czasu wojiy".

Dyżury aptek
W tygodniu od dn. 10 do 16 lutego 

dyżurują następujące apteki:
Z. Szostakiewicza — Plac Daszyń­

skiego 6, A. Włosińskiego — ul. 7 Ka­
mienic nr 27. J. Rupprechta — ul. Na­
rutowicza nr 170 tylko od godz. 8—19.

Sekcja Ochrony Roślin rozpoczyna dzla^lnośc
Sekcja Ochrony Roślin w Częstocho 

w;e powstał*  zgodne z poleceniem 
Izby Rolniczej w Kielcach, ma na celu 
zorgan zowanie na terenie urasta wal­
ki ze szkodn kami zwierzęcymi i roś­
linnymi które w odpowiedn ch warun­
kach rozwoju rozmnażają s’ę w dużych 
ilościach, niszcząc sady, -uprawy wa­
rzyw, zbóż i ziemnaków, obrażając 
zbiory i prowadząc w konsekwencji do 
braikiu środków wyżywienia w dzisiej­
szej dobie kryzysu żywnościowego.

PROGRAM OGCI NOPOLSKt 
Płatek

6 00 SysrnaT cza^n G 05 Dztennfk P®“ 
ranny. 6 20 Gimnastyka por 6 30 Mu­
zyka poranna 6 57 Sygna* czoeu. 7 05 
Muzyka 7 15 Wiad. poranne oraz prze-

Tirany Mlecznej. 7 35 Program o® 
dzień bież 7 40 Koncert poranny Ork» 
P. R. w Byr-oszo^y 8 30 Informacje 
gólnnfHłl^kie 8 40 Skrzynka P. C. K. 8^© 
—U 57 Przerwa. 12 00 Sygnał czasu« 
3?r5 Alid dla świetlic rob. 12 35 M:n?a« 
tury forfen anow.m młiz ros. 12 55 ..10 
m’nnt poezji. 13 05 Koncert Zesp. !?!• 
strrm dann Cnjrnera. 15 ro Siimhow;s® 
ko dla‘dzk- ci starszych. 15 25 Przy irtoj 
nkii 15 30 Pogadanka sportowa. 15 4® 
Nabożne p^śni murz^ń^kle. 1<>00 Dz. ctb 
n'k ponohidn:owy 16 3n And. dla choryofo
16 45 Glos mtodveb. 16.55 Alid, dla mło® 
dzieży. 17 05 . U nrzyjarlól“
a lid. s’owno mnz. 17 25 ..Syrena przed 
in’krbfohptn**. 17 55 Z żyo’.a knlfnralłłPffti
18 0n Alid- workowa 18 07 Mnzyka woU
Fkowa. 18 TO poradni k językowy. 18 ¿5
Koncert Ewy Bandrowskiej — Tnrskl^j. 
1915 Aud. Literacka ZeHeton Stef. Gro® 
(Hańskiej 19 25 Koncert symfoniczny.
W prznrw’e dz1?nn*k wieczorny z War® 
eziawy 01 45 T?nd*owv Uniwersytet Lu®
dowy. 22 00 Kwadrans prozy: „Pontony44 

nrisii^rfo. ?2 15 Proerr^m nn ju® 
tm. 22 25 And. rozrvwkowR 22 50 ..Ody 
iTnr.nentro“. 2310 Oct wmd drennika.
23 30 Mozckn. taneczna 23 55 Str^scze««
n’e ost. wiad dz‘en. wlecz. 24 01 Hymn.

Chcąc uniknąć »trąd w produkcji 
Sekcja Ochrony Roślin zorganizuje:

1) kolumny odkażające, mające za 
zadań e walkę z wszelkimi gryzoniami 
w polu, w sadzie i ogrodzie warzyw­
nym,

2) kolumny opryskiwani*  sadów i 
ogrodów warzywnych.

Sekcja Ochrony Roślin wzywa

Sooft
Z zimowych mistrzostw Polski 

w Olsztynie
Zimowe mistrzostwa lekkoatletycz­

ne Polski rozegrane w sobotę i niedzie 
lę ub. w Olsztynie przyniosły szereg 
dobrych wyników oraz sensacyj, do ja 
kich należy zaliczyć, w pierwszym rzę­
dzie zwycięstwa Widcrskiego w biegu 
na 800 m. przed Świniarskim i Stani­
szewskim oraz Bonieck'ego w biegu 
na 3.000 metrów • przed Dzwonkow- 
skim.

Wyniki techniczne były następujące: 
63 m — Lipski (S edice) 7,2 s., 60 m. 
przez płotki — Adamczyk (Wrocław) 
9,4, 3.000 m — Bon ecki (Gedan a) 
9.37 5 4x50 m — Gedania 27,1, 3x800
— Syrena (Warszawa), w dal — Adam 
czyk 6.61, w zwyż — Zwoi ński. Ry­
tych i Dąbrowski po 1.70, 800 m — 
Widerski, trójskok — Kuzm'cki 12,60, 
fouła — Prywer 13,46, 60 m pań —Hej 
duck*  8 1 (nowy rekord Polski), 4x50
— Grudziądzki KS 31,8, w zwyż — 
Mitanówna 1,35, w dal — Gburkówna 
4,74.

Slleslada akademicki
Centrala Akademiokich Zw'ązków 

Sportowych w Polsce organizuje w 
dniach 2 — 17 marca rb. ogólnopol­
ski obóz narciarski p. n. Silesiada 
Akademicka w Karpaczu.

Zapisy do zawodów 
łyżwiarskich I popisów

Organizuje się obecn e impreza na 
lodowisku nrejski-m, na którą złożą 
się — konkurs jazdy fgurowej oraz 
biegi łyżwiarski na 100, 300 i 500 m.

W imprez'« tej wezmą udział czo­
łowe zawodniczki i zawodnicy Często 
chowy: Iwańska, Zarębski, Sąciński, 
Szyma, Jezierski, Adamus, Ordon, Ka- 

wszystkich właścicieli i użytkowników 
gruntów, ogrodów i ogródków przy do 
mach na terenie miasta Częstochowy 
do zapisywania się na członków.

Sedziba Sekcji Ochrony Roślin 
mieści s’ę przy ul. Dąbrowskiego 14. 
Sekretarat czynny w poniedzia’ki i 
czwartki od godz. 9 — 12 i od 15 — 18.

Uwaga członkowie Cechu
Rzeźniczo - Wędl niarskiego 

w Częstochowie
W dniu 25 lutego br. o godz. 15-tej 

w p:erwszym i 15.30 w drugim termi­
nie w lokalu Okręgowego Tow. Rze­
mieślniczego, przy ul. Kośc ttszki Nr 6, 
odbędzie się Walne Roczne Zebranie 
Sprawozdawcze.

Obecność wszystkich czloiaków obo­
wiązkowa!

linowski, W'dula itd,
Zg oszenia przyjmuje H, Chądzyń­

ski, ul. Waszyngtona 8 (Hurtownia 
„Sportowiec“) przez cały dzień — oso 
biście lub telefonicznie (Nr 16-11).
Czesi zwyciężają Amerykanów

PRAGA (PAP). —• W trzecim spot­
kaniu mędzy drużyną hockcyową 
Czechosłowacji a drużyną Stanów 
Zjednoczonych zwyciężyli po raz trze­
ci Czesi w stosunku 13:1 (6:1, 2:0, 
5:0).

Mecz bokser: ki 
CKS - Dam Kultury

Pięściarze Domu Kultury w Rako­
wi«, którzy zadebiutowali tak udatnie 
meczem z Częstochow anką, odbędą 
swe następne spotkanie, tym razem z 
rezerwą CKS-u.

Zawody te rozegrane zostaną w nad 
chodzącą sobotę 15 bm. o godz. 18-ej 
w sali huty ..Częstochowa“. Dojazd 
autobusami miejskimi co pół godziny: 
powrót może nastąpić także pociągiem 
o godz. 21.20.

Zawody narciarskie w Juflo- 
cławii

W Jugosławii w czas:e od 2 do 9. 
III 1947 r w miejscowości Planica 
Jugosłowiański Związek Narciarski 
urządza M'ędzynęrodowy Tydzień Sko 
ków na Nartach. Na zawody te F skul- 
turni Savez Jugoiiavije zaprosi! poi- 
»kich narciarzy. Przypominamy, że na 
słynnej skoczni w Flancy został osią­
gnięty rekord skoku na nartach 118 m. 
Skoczn'a ta zniszczona przez okupanta 
— jak donoszą nam z Jugosławii — 
została odbudowana 1 popraw ona. 
Termin zawodów w Jugosławii hoł du­
je jednak z meczem Narodów Sło­
wiańskich w Karpaczu.

Podziękowanie
Zarząd Obwodu L'gi Morskiej dzię­

kuje serdecznie Prof, E. Turskiemu, 
oraz uranom kl III C. G'mn. im II. 
Slenk ewicza I. Papieżowi, J. S wczyń 
skiemu, H. C «pieli, K. Czuprynie W. 
Im el-ńskemu, L. Lisińskiemu, T. Ła­
cie, W, Radlakowi, J. Sawce za prace 
przy dekoracji sali ,,Po'on. a“ na Bal 
L'gi Morskiej oraz p. J. Plwn'ck emu 
za wypożyczenie obrazów morskich.

Tłusty czwartek b. wychowanek 
SS. Zmartwychwstania 

Pańskiego
Byle Wychowanki SS. Zmartwych­

wstania Pańskiego urządzają „Tłusty 
Czwartek“ w salonach hotelu ..Polan a“ 
dn:a 13 lutego b r. o godz. 21-ej Wej­
ście za zaproszen ami. Wstęp: kupno 
ceg:e’ki. Dochód przeznaczony na „Ca 
ritas“. przy parafii św Jakuba.

2, iyatci tftutiMiMtf

Koncert na odbudowę spalonej 
szkoły na Ostatnim Groszu
W niedz:elę, dnia 16 b. m. o godz. 

12-ej w wielkiej sali Teatru M;e sk e- 
go odbędzie się staraniem Komitetu 
Obywatelskiego (Zw. Zawód. Pracow, 
Samorządowych i Użyteczności Pub’, 
oraz Wydz. Oświaty i Kult. Zarządu 
Miejskiego) koncert popularny z uchla 
lem chóru . Rolanda“ oraz znanej śpię 
waczki p. Danuty Slotwlńsklej. Przy 
fortepianie M eczysław Pl.-.checki Kon 
feransjer — M'eczys’aw Mieczyński.

Bilety po cenach popularnych do 
nabycia w Wydziale Oświaty i Kultu­
ry (Dąbrowskiego 7) oraz w niedzielę 
w kas'e teatru od godz 10-ęj.

Dochód z koncertu przeznacza się 
na rzecz odbudowy spalonej pub!. 
Szkoły powszechnej przy ul. Naruto­
wicza 185 na Ostatnim Groszu w Czę­
stochowie.

TEATR WIELKI
„PLEĆ V"

Aktualna komesia satyryczna w S-elt 
aktach. Jerzeąs Jurandota.

Ostatnie przedstawienie
Dziś, w czwartek, 13 bm. o godz. 19 15 

aktualna komodia satyryczna Jerzego 
Juramdota p. t. „Plecy“ w wykonaniu 
artystów warszawek eh i lódzk ch pod 
kier art Jerzego Junosuy. Udział bio- 
rą: Szrettcrówna llrandtówna. Wieczór- 
kówna. Junosza, Zwoliński Oryńskl i Ro- 
h ak Muzyka P. Aslamoweża. PrzerUila 
ta satyra zejdze z repertuaru po tym 
nieodwołalnie ostatnim . przedstaw eniu-

„PRZYJACIEL NADEJDZIE 
WIECZOREM“

Premiera głośnej sztuki francuskiej 
epólki autorsk ej Companezta i Noe‘go 
pod powyższym tytułem odbedze się 
już w piątek 14 bm o godz 1915 In-ce 
nzc.eja i reżyseria Artura Kwiatkow­
skiego. Oprawa sceniczna W. Wagnera. 
Doskonalą obsadę tworzą: Kalinowska 
Krzyżanowska Pachońska, Plucińska, 

Smolaka Turska, Bojanowski. Kwiat« 
kowski, Lodyński. Lowoki, Mieezyńskty 
Pabjasz, Płoński. Rusek. Sarnowski. 
Stanisławski, Szymkowski i Wojcita 
ciiowsk'.

Premiera »spowiada się niezwykle ’W 
teresu.iąco, zarówno ze względu na a*»  
mą sztukę jak na jej wykonanie.

Przedsprzedaż biletów już się rozpo­
częła.

TEATR KAMERALNY
„DAR PORANKA" 

Dz'ś powtórzenie premiery!
Dziś, w czwartek. 13 hm o godz. 1913 

powtórzeiaie premiery komedii w 3 ak­
tach Giowńno Forzano p. t ,.DaT Pm 
ranka“. Reżyseria Wae’awa śoborat 
Oprawa sccn'czna. Wł. Wagnera t'dz aś 
blorą: Danuta Koroiewicz. Wacław Scb 
bo- Zarembiną, Lcń«kf i M’clezarc’k

Jutro w piątek 14 bm. o godz. 19 IS 
orna w dni następne ..Dar Poranka“

K-i«n Teatrów n ynna od godz. 10 
do ii-ej I od 15-et do rozpoczęci*  pried0 
stawień. Tel. kasy 21-61.

I rot*rum  kin
Kino „Bałtyk“

Film produkcji polskiej „Jaśnie pa® 
szofer“. Nadprogram Potsk*  Kronika 
Filmowa U47 Dla mlodz'eży dozwo- 
welony od łat 16-tU.

Kino . Polon'a” — .,P:ętnn-tn1etnl ka» 
pitan“ Pro’., godz. 15 30, 17 30, 19 ¡’0

K no ,.Tacza' . — Nowy film angielski 
p t. ..A Imię eh milion“. Nad prograiffl 
Po’“ka Kroo'ta Filmowa.

P>ez o godz 16, 18, 20, w niedziel® 
i święta od 14 ej.

Moskwa nada Je
Godziny nadawama przez radiota*  

cię Moskwa lekcji języka rosyjskiegot 
pon’ed?1a!rk. wtorek czwartek i sohot® 
od g<»dz H m 30 d» Hm 45 na fali» 
197 m5 19,53 m , 25 47 m.. 25.79
30 67 m.

Środa 5 p ałek od g^dz 18 min W 
na fab: 25.79 m, 30,74 m, 31,22 «u
31 55 m.
Prorram rorrto^nl no’cklch * 16 * 18 * * * * 23 *

URZĘDOWE OBWIESZCZEŃ I A

Zartąd Miejski w Częstochowie 
Wydalał Aprowizacji 1 Handlu

L. dz. Apr. 153/47
OGŁOSZENIE

Wydział Aprowizacji i Handlu Zarządu Miejskiego w Często- 
ehowie, poddje do wialomośo.. że z dniem 14 11. br. rozpoczynaj*  
biura sprzedaży kart żywnościowych wydawnetwo kart wymien­
nych i zaopatrzenia na miesiąc marzec 1947 r dla ludności miasta 
Częstochowy.

Wydawnictwo kart odbywać »lę będzie w kolejności alfabetycz­
nej naw ulic, a mianowicie:

1) Karty wymienne: 
w dniu 14.11. b. r.

„ 15
,. 17 „
W 18 „
» 19
„ ?» ..
„ 21. 22, 23

3) Karty zaopatrzenia:
w dniu

M

Nr C. 62/47
OBWIESZCZENIE

Sąd Okręgowy w Częstochowie Wytoial Cywilny (ul. Racławic 
ks Nr pdaj« do wiedomośei.że na podstawie art. 157 $ 1 k p.c. 
ob adwokat Leon Cliawiowski zamieszkały w Częstochowie. Ra- 
oła wiok-a 12 został ustanów ony kuratorem do zastępowana niezna­
nej z miejsca pobytu Lidii z Łapcryków Kimlowej ostatnio żarnie- 
szkaloj w Częstochowie. Waszyngtona 18 w sprawę z powództwa 
Zygmunta K’mii przeciwko Lidii Kimlowej o rozwód i wzywa n e- 
znaną z m ęjsoa pobytu, aby się zgłosiła do uczestnie-zoaia w po- 
mierfonyrn procesie

O-.ęstochown, dnia 19 lutego 1947 r
K’erownik Sckratarlatu: (-) J, Tętiorawskl.

PAP 953

W»®! spmił sfitó w (* m 
ul. Śląska 4, tel. 12-10.
POSIADA NA SKŁADZIE

po cenach hu£*towigch  
śledzie, dorsze świeże i wędzone, szczupaki, 

karpie i inne ryby.
PAP 912

A. R, C, D. 
E. r. G. H.
I, J, K, L. 

Ł. M. N. O. 
P, R. 8, T. 
Ü, W, X 
dla opóżnionyeb.

Ekonomista jnjłHC pissij
klerown’kn biura, buchalterii w poważnym przedsiębior­
stwie przemysłowym, prywatnym. Oferty pod „Bilanstata“ 
PAP Częstochowa, Aleja 61. PAP 958

Do Jedne] pa-ui. potrzebna pomoc 
domowa, uezowa. czysta z 
waniem. Warunki dobre do om - 
wienla. Wiadomość: r-zęstoeho 
wa. lii. N.M. Panny 16. Skład 
Farb. PAP 94“

2511. b. r. — A. B. C, D.
26 „ - E. F, G, H. 1 •
27 — I, J. K, L. 3 I
28 .. — Ł. M, N, O.
1. III. — P, R, 8. T.
S - U, W, Ż.
4, 5, 6, 7, 8 — dla opóźnionych.

Wyżej podane terminy wydawania kart wymiennych 8 8a’*pa  
trzenia są ostateczne Spóźniający aię. po tym terminie uwzględnia­
ni n'ie będą
Po karty wymienne winni zgłaszać się admin'stratorzy domów z 
wypełnionymi listami imiennymi mieszkańców. Karty te należy po­
bierać tylko dla osób upoważnionych do otrzymywani*  kart zao­
patrzenia.

Karty zaopatrzenia pobierają:
a) dla zakładów pracy, urzędów 1 instytucyj społecznych — 

członkowie Rad Zakładowych, względn-e upoważnieni na pod- 
■tawie wykazów imiennych pracowników i wypemcrnyeh

kart wymiennych.
Dla osób opóźnionych firmy sporządzają dodatkowo wykazy 

¡pracowników,
b) Dla osób nie z tytułu pracy, karty zaopatrzeniu .pobierają 

administratorzy domów jedrccześnie dla wszystkich wpi 
esinyeh, u ¡»osiadających uprawttene na podstawie wyka­
zów mieszkańców i kart wymiennych Przy czym osoby te 
każdorazowo przeiistawają do wglądu odnośne zaświadczenia 
uprawniające do zaopatrzenia kartkowego.
Zak!adv pracy, urzędy oraz instytucje społeczne, które po­
bierają karty zaopatrzen ia zbiorowo — przed wydan em tych 
pracownikom, winny ostemplować karty zaopatrzenia swoją 
pieoięcią w miejscu na ten ecl przeznaczonym tj. „Pieczęć 
zakładu pracy".

Naczelnik
Wydział» AnrowiracJI I Handlu

(—) E. Wolniak

Zbigniew 
Grabou/slii

Adapter 
elektryczny

KUPIE
Zgł. Redakcja 
„Głosu Narodu"

Z G U 8 ¥

Zgubi»» legityinację Ubezpie- 
caa-lnl Społecznej na nazwisko 
Go Stanisław.

Upraszam złodzieja, który sę 
wkradł do niej pracowni w nocy 
dnia 9 11 o podrzucenie, ewentual­
nie przesan'e do da.orcy zabra­
nych staryeli pończoszek, z któ­
rych on nie będzie miał żadnycli 
korzyść’, ą dla klentek stanowią 
ono dużą wartość. Pareer War 
swwska 9. PAP 945

Redagułe Kofeiium

W. Prexvdent Miasta 
(—) D. Kapatskł

PAP 879

Zgub*ene  dowody na nazwisko 
Lfokowska Bronisława ur. 10 V- 
1899 zam we wsi Cliotów. gni 
Oloszno unieważniam. PAP 944

Potrzebna 'nteligentna ekspedient 
ka r. praktyką od znraz Ref-ren’ e 
konieczne. Galanteria, Leień Pi: e 
Daszyńskiego 10 PAP 911

Akcja tej powieści reprezen­
tującej najwyższą klasę lite­
racką rozgrywa się w Alpach 
szwajcarskich w atmosferze 
rórsk ch szałasów, schron sk 
i hoteli, w nieustannej walce 
z dziką przyrodą i bezwzględ­

ną miłością.
Żądać we wszystlcch księgar­

niach.
AWIR

Zgubiono ksążkę Ubezpiecza łni 
Społecznej na naewisko Jaros Sta 
nfslawa. PAP 955

Zgubiono ksążkę Ubczp!eczalni 
Społecznej. zaświadczenie reje­
stracji wojskowej wydane przez 
RKU w Częstochowie órae legi 
tymację Związkową na nazwisko 
Trzciński Zdzałew PAP 949

| WOLNE POSADY

Potrzebny fryzjer męsko-damski 
na sta’e ul. Pi’sudskiego 11. Za 
leski Jan. PAP 95-.’

Wydawca .Współczesna Pras* “

Peństwowa Fabryka Przem. Łn:nr 
skiego Nr 8 w Częstochowie 
przyjmfe zaraz dwóch teehników 
wlókienników w tym jednego z 
praktyką praędzalnlkt-i oraz 1 
urzędnika .tako kierownika biura 
pracy 1 plecy Zg‘oszenią osob śte 
z dokumentami u kierownika Wy- 
dztalu Personalnego Fabryki w 
godz. od 8 — 14-ej. PAP 9'7
Stolarze potrzebni zaraz. War 
saawska 47. PAP 946
Pomne domowa pilnie potrzebna 
Referencje konieczne. Zgłaszać sn­
uł. Garibaldiego 21 m 14 PAP 924

I SPRZED A i J

OkazyJn*B  pla.n’no urnmofon sznf 
kowy. akordeon 140 basów 3 
efry. motocykl . Cyndflł»‘* 250 r#i 
«sprzedam Katedralna 36 Pracow 
na mebli______ PAP 93“
Sprzedam rado „Pb 11’15)8“ z 
okiem. Aleja Wolności 39. m. 9 
_______________ PAP 95“ 
Sprzedam okazyjnie zejrar meblo 
wy. Jasnogórska 73, m. 4

PAP 95r

Kupię gręple. Dąbrowskictro 17
• sklep. PAP 943

Kto z funkcjonariuszy Op. Spo- 
eczno.j lub Milicji Ob. w Często­

chowie w końcu lutego (około 21) 
• 945 r. 7/db‘erał dorożką z 7,akUdn 
Sióstr na Jr^ie.i Górze, ul. Cb o- 
T>ck’ego chorą dziewczynkę lat 15 
Knnraliżowa-na 1» szcupa, jasno» 
blondynka, włosy miała ogolone, 
babrana została w celu wywiezie­
nia z tr-an«nortem chorych. W ja® 
k-m kierunku zostali wywiezieni 
chorzy i trdzie umieszczeni. <> w i a 
'’nmośó- hiaffa matka W-wa Okras: 
12 m. 30. Czyt. 0'361 31882

Weta-Lignina, Kosmetyka po ce- 
n.?«ch fabrycznych. .,Spółka Han*  
Ulowa“,* Warszawa, Przeskok 1. 
Prowincja za zaliczeniem, cen- 
n ki na zadanie. A PT 1222

Krawcowa szyje po domach ta­
nio. dobrze. Jasnogórska 6. m. 3.

PAP 951

Szukam pokoju z kuchnią. lub 
lhokojn przy rodz/nie z osobnym 
wo:ścieni. Koszta remontu zwró­
cę Zgłosić Fabryczna 22 m 2» 
tel. 15-68. PAP 959

Poszukuje mieszkania w śródm e- 
¿ciii 2 pokoje z kuchnią. Koszty 
remontu zwrócę. W ad om ości War­
szawska 20 „Rowery“. PAP 956

’cznam młodą, miłą panienkę 
katoliczkę). Oferty do PAP pod 
Młody“. PAP 938

D. e. 013233
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